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Urzędowy cennik elektryczność. 
po zniżce ceny prądu w Warszawie 

Ministerstwo przemysłu i ha-n 
dlu — zgodnie z naszą niedziel­
ną zapowiedzią — podało wczo­
raj do wiadomości publicznej pra 
womccne orzeczenie komisji roz 
jemczej o zniżenie cen za dostar 
czanie energii elektrycznej w 
Warszawie. 

W myśl tego orzeczenia War-
stawa obowiązana jest uiszczać 
za prąd zużyty po dn hi 7 wrze 
śńia" b. r. następujące stawki: 

Za Jedna kllowatgodzlne (kwh) 
dla oświetlenia prywatnego, lącz-
nle 7, 10-procentowym podatkiem 
państwowym — 61.05 gr. 

Za Jedna kllowatgodzlne dla sil-
„Ików _ 26.44 gr., 

zaś za jedną kllowatgodzlnt; dla 
oświetlenia nile 1 budynków mlejs-
klch — 22.1136 gr. 

Opłaty za wynajem liczników 
gostały również obniżone o 24 
0roc. i wynoszą rocznie zależnie 
ód zgłoszonej mocyi 

0 — X kw 8.50 zł. 
X — H _ 15.50 » 
K i . 1 „ 23:00 
1 — 2H „ 3i:oo 

2H — 5 „ 3950 
5 — 1 0 „ 58.50 

18'^- 15 „ 78.00 
15— 20 „ 11650 
2 0 — 2 5 „ 171.50 
2 5 — 3 0 „ 195.50 

Nadzór nad ścisłem przestrze 
janiem wyznaczonych cen przez 
elektrownię pozostaje w rękach 
miasta i należy do kompetencyj 
Inspekcji elektrycznej magistra-i sekretarza generalnego Ligi Naro. 
*•< 'dów, sir Erica Drummonda i odbył 

Elektrowni nie pozostaje nic In 
nego, jak zastosować się do tych 
cen i już z najbliższych rachun­
ków z-bonifikować abonentom 
pobrane w okresie od 7 wrześ­
nia do dnia 22 listopada nadwyż 
ki. 

12 ministrów i 5 generałów 
na lawie oskarżonych 

MADRYT. 22.11. Dziś rano w b. 
pałacu senackim rozpoczął się wiei 
ki proces przeciwko uczestnikom 
zamachu stanu Primo de Rivery. 

Na lawie oskarżonych zasiadło 
12-tu b. ministrów rządu de Rlve-

I ry oraz 5-ru generałów. 

Obrona domaga się uwolnienia 
oskarżonych, wychodząc z założe­
nia, ze nie popełnili oni żadnego 
przestępstwa ponieważ dyktator 
Primo de Rivera wszystkie decyz­
je wydawał bez porozumiewania 
sie ze swymi współpracownikami. 

Dyrektorzy „Oswagu" przed sądem 
za oszostwa I falszeislwa 

KATOWICE. 2.. 11. - Tel. wł. -
We środę rozpoczyna się przed są 
dem okręgowym w Katowicach pro 
ces o oszustwa, dokonywane przez 
dyrekcję firmy „Oswag". 

Na ławie oskarżonych zasiada­
ją: członek rady nadzorczej firmy 
„Oswag" i naddyrektor dyrekcji ks. 

Rozmowy min. Becka w Genewie 
na lematy interesujące Polskę 

Wczorajszy dzień w Genewie 
był dniem przerwy w obradach Ra. 
dy Ligi Narodów. Po poniedział­
kowej dyskusji na temat konfliktu 
w Mandżurii — Rada dziś podej­
muje dalsze obrady w tej kwestii. 

Wczorajszy dzień był poświęco­
ny intensywnej pracy zgromadzo­
nych w Genewie dyplomatów, ma­
jącej na ceru czyto zainicjowanie 
czy też uzgodnienie szeregu sroraw, 
nad któremi w najbliższych dniach 
obradować będzie Rada Ligi. Od­
było sie to w formie licznych roz­
mów i konferencyj. o których zda­
ją relacje poniższe depesze z Ge­
newy. 

Nas oczywiście w pierwszym 
rzędzie obchodzą rokowania w ak­
tualnych sprawach polsko-gdańs-
kich. które stanowiły temat wczo­
rajszych rozmów genewskich. 

Konfercnrfa min. Becka 
z DrummorrJm 

GENEWA. 22.11. Dziś o godz. 11 
min. 30 minister Beck odwiedził 

tu. 

W przedziale o zapuszczonych roletach 
pnilazd Trockiego przez Fr?nc e 

PARYŻ. 22.9. Trocki preybyl i Lyonu _ Trocki ma przybyć do Dun-
4o Paryia wczesnym rankiem. Policja 
nie dopuściła do Trockiego dziennika­
rzy an' fotozrafów. Trocki opuścił dwo 
łsec bocwiatn wejściem I wsadł do 
zalNnHetego . tamocliodn. kt6r> w udał 
•X trą-dworzeć północny, skąd o 8.15 
odjechał do Dunkierki.- Trocki I Jego 
żona zaleli zarezerwonany przedział o 
zapuszczonych roletach. Trocki otrzy­
mał zezwolenie na pobyt w Paryżu.le-
dynie w przeoiagu paru godz™. (PAT). 

Z etece polskiego 
w'ezien e I qrzywnv na Litwie 

KOWNO. 22.11. Sąd w Witko-
m erzu skazał Polkę Stanisławę A-
damską na 2 miesące więzienia i 
.3000 litów grzywny za udzielanie 
.prywatnych lekcyj literatury i hi­
storii polskiej. 

Przed kilku laty p. Adamska by­
ła nauczycielka szkoły polskiej w 
WiłkortTerzu. Jednakże rząd litew­
ski odebrał jej prawo nauczania o-
skarżajac ją o szerzenie propagan­
dy polskiej. 

Władze litewskie w Wiłkomie-
rzu i Pon:ew:eżu zakazały stowa­
rzyszeń oni polsk:m.obchodu rocz­
nicy niepodległości Polski. (ATE). 

ma . 
kierki w południe. Dalszą podróż 
Trocki oraz towarzyszące mu oso­
by odbędą prawdopodobnie na po­
kładzie okrętu „Benstorf. kursują­
cego regularnie -między Dunkierką 
a Dania. . . 

z nim dłuższa rozmowę. 
Wedle wiadomości, pochodzą­

cych z kół sekretariatu generalne­
go rozmowa ta. mająca na celu 
pierwsze nawiązanie kontaktu mię. 
dzy obydwoma mężami stanu, to. 
czyła sie. na temat całokształtu 
spraw, interesujących Polskę w 
Lidze Narodów, przyczem na pierw 
szym olanie były omawiane prze-
dewszystkiem sprawy gdańskie. 

Mandat p. Rostnoa bedze 
orzedtoiMy 

' GENEWA, 22. 11. — Min. Beck 
odbył w ciaigu dnia dzisiej­
szego konferencję z ministrem 
spraw zagranicznych Wielkiej Bry 
tanii sir John Simonem, oraz mi­
nistrem wojny Francji Paul Bonco-
urem. 

Ponadto p. minister Beck przyjął 
Wysokiego Komisarza Ligi Naro­
dów w Gdańsku, p. Rostinga. Jak 
wiadomo, mandat p. Rostinga, ja­
ko prowizorycznego komisarza u-
nływa z dniem 1-ym grudnia r.b. 
Według pogłosek. krążących w se­
kretariacie generalnym Ligi Naro­
dów. istnieją szanse przedłużenia 
mandatu p. Rostinga do stycznio­
wej sesji Rady Ligi Narodów. 

Sprawa opłat kolejowych 
w (Hańsku 

GENEWA. 22.11. Po dzisiejszej 
konferencji ministra Becka z gene­
ralnym śekTetaraem Ligi Narodów, 
sir EricMem Drummondem. sprawa 
wprowadzenia polskie) wduty na 
kolejach'w o6rebfe'.terytorium Wol 

nego Miasta Gdańska była przed­
miotem powszechnego zaintereso­
wania. 

W rozmowach na ten temat 
wskazywano.-że kwestia waluty w 
obrotach kolejowych na-terytorium 
Gdańska jest zbyt błaha, apy za­
przątać nią Ligę Narodów, do cz^-
go Liga jest zmuszona órzez posta­
wienie sprawy, iako action directe. 

Należy przypomnieć, że dnia 9-go 
maja r. b. na posiedzeniu Rady Li­
gi Narodów podsekretarz stanu W. 
Brytanii, p. Eden. referując spra­
wy celne. dotyczące Gdańska, po­
świecił również'uwagę kwestii, za­
sadniczej action directe. Przypom­
niał on mianowicie. że dnia 13-gO 
marca 1925-go roku Rada Ligi Na­
rodów-ustaliła, iż tryb postępowa­
nia .w formie action directe przed 
Rada Ligi może być stosowany tyl. 
ko w wypadkach bardzo ważnych. 
ałbowiem iest to procedura wyjąt­
kowa. , . . . ( . . 

Niemcy n'e wracała 
na kotferenc '•% rozbro'eniowa 
GENEWA. 22.11. W ciągu dnia 

wczorajszego i dzisiejszego von 
Neurath odbył kiłka konferencyj z 
delegatami głównych mocarstw, o-
raz z sekretarzem generalnym Ligi 
Narodów. 

Powszechną uwagę zwróciło, że 
konferował on długo z-delegatem 
Stanów Zjednoczonych o. Norma­
nem Dawtsem. l którym następnie 
snóżyt obiad.- • i-.i*.'- •' 
- Wszystkie, tę-rozmowy dotyczy­
ły zagadnienia umożliwienia' dele­

gacji niemieckiej ewentualnego po­
wrotu do prac' Konferencji Rozbro­
jeniowej.. Jak słychać, min. von 
Neurath starał sie uzyskać ze stro­
ny wielkich mocarstw jakakolwiek 
deklaracje, co do uznania zasady 
równości zbrojeń, w przeciwnym 
wypadku — zdaniem reprezentan­
ta Rzeszy — nie naJeży się spo­
dziewać powrotu Niemiec do prac 
Konferencji. • 

W tej sytuacji jest rzeczą zupeW 
nie niewiadomą, kiedy się będzie 
mogła zebrać na nowo komisja ge­
neralna- Konferencji Rozbrojenio­
wej. 
Wioch zasienca sekretarza gen. 

Ugl Narodów 
• GENEWA, 22.U. Stanowisko za-
steocy sekretarza generalnego Lłgi 
Narodów,'które w myśl zawartego 
ostatnio ^gentleman agrreman-t" 
powinno przypaść Włochom — bę­
dzie obsadzone, jak słychać, przez 
ministra dr. Pilóttfego, dotychcza­
sowego doradcę .prawnego włos­
kiego M. S. Z. 

Pszczyńskiego, dr. Franciszek Ehe. 
ling, dyrektor „Oswagu", Józef 0 -
german i dyrektor „Deutsche 
Bank", Otto Caspar z Katowic ' 

Dyrektor Ebeli-ng oskarżony jest 
o fkcyjnepodwyższenie kapitału za 
kładowego firmy „Oswag" o 
3.500.000 złotych i wciągnięcie tego 
do rejestru handlowego. Bbering 
przedłożył ponadto w sądzie fał­
szywe wyciągi z „Deutsche Ban­
ku". stwierdzające, że firma „Os­
wag" ma na rachunku banku sumę 
3.500.000 zł. 

Ogerman oskarżony jest o fał-
szow-anie biansów firmy, w któ­
rych kapitał zakładowy, wynoszą. 
-•y w ismc.e 1.67S.O0O zł. wykazał 
• •• •'—,:-,Uc' 5 mili. zł. : 

Dyrekaor Caspar oskarżony jesł 
o współudział w oszustwach dyre­
ktorów „Oswaigu" przez wydani* 
fałszywego zaświadczenia „Deuth 
sche Banku", iż firma „Oswag" ma 
w banku 3.500.000 zł. 

Firma „Oswag" należała do-kon 
cenni ks. Pszczyńskiego. Zadłuże­
nie \swagu" w chwili zgłoszenia. 
upadiości wynosiło przeszło 80 mi. 
ijonów z\\ 

Wśród rzeczozina-wców, powoła 
nych przez sąd do sprawy, znajdu­
je się także b. minister Kwiatków* 
skl. . 

^———:o:- i — 

Wstrzaw podi emne 
pa zl»ai'ach Bfigli , 

BRUKSHiA, 21,, 11. W.nocy z nie­
dzieli na ponied-zńałek dały się odczuć 
lekkie wstrząsy podziemne w Leodjum, 
Namttr i Verviers. 

Również w Brukseli zarejestrowano 
lekkie wstraąsy podziemne. 

Hower za pnejłuz n em terminu 
do spłaty długów wojennych 

LONDYN. 22.11. W nadchodzą­
cą środę oczekiwana iest konferen 
cja Hoovera z RooseveItem w 
Białym Domu w Waszyngtonie. 

W kołach politycznych nie prze­
widują jednak, aby rozmowa ta 

(doprowadziła do odroczeń a spłat 
dłpgów wojennych przez Francję. 
Anglie i Belgję. 

Na parlamenfarnem bezdrożu 

Kto obejmie rządy w Rzeszy? 
Szanse Adolfa HHJera na objęcie 

steru rządu w Rzeszy znacznie się 
zmniejszyły. 

Cała gra. jaka w ubiegłym ty­
godniu została zamscenłzowana 
przez dymisje gabinetu Paoena, ro­
kowania Hmdenburga ze stronnic­
twami i wysuniecie Hitlera jako 
kandydata — okazuje się obecnie 
iako przypuszczalnie z góry ukar-
towany pian wykazania społeczeń 
stwu niemieckiemu, że powrót do 
rządów parlamentarnych iest nie­
możliwy i — w tej czy innej for­
mie, z Pa/penem czy bez Papena — 

Angielska mowa tronowa 
w dniu otwarcia ses|l parlamentarne, 

- LONDYN, 22.11. —Król w to­
warzystwie królowej dokonał 
dziś uroczystego otwarcia dru­
giej sesji parlamentu. Krół wygto 
sił mowę tronową, w której dał 
wyraz nadziei, iż światowa kan-
ferencja gospodarcza doprowa­
dzi do porozumienia i przyczyni 
sie do usunięcia trudności, z ja­
kiem; boryka sie cały świat 

Rząd — rfosi dalej orędzie królew­
skie — brać będzie nadal czynny u-
dzial w pracach konferencji rozbrojenio 
wet zmierzającej do zawarcia miedzy 
lrarodt>»'eJ konwencji w sprawie zape­
wnienia trwałego pokoju. Po kooieren-

..cji okrajrlogo stolo w sprawie Indy]. 
mA przedłoży parlamentowi propozy­
cje.. zmierzające do Jak najdalej Idącego 
rozwoju konstytucji Indyj 

Data] podkreślił król w swojem orę­
dziu konieczność prowadzenia nadal 

trwającego bezrobocia, zaznaczając, tt 
rząd przeprowadzi reformę ubezpieczeń 
społecznych i wyda szereg zarządzeń w 
dziedzinie ochrony lokatorów oraz 
środków komunikacji w Londynie. 

pozostaje jedynie koncepcja „gabi­
netu prezydenckiego". 

W czwartek .— jak już wczoraj 
donieśliśmy — przyjął Hmdenburg 
Hitlera i — wedle doniesień biura 
Conti — Uzależnił swą zgodę na 
powierzone przywódcy narodo­
wych socjalistów misji utworzenia 
gabinetu od 5 punktów: 1) Hlnden-
burg zażądał, aby skład personalny 
nowego gabinetu był ustalony po 
uprzednlem porozumieniu sic z 
nim, 2) zastrzegł sobie specjalny 
wpływ na obsadę ministerstw 
Rclchswehry I spraw zagranicz­
nych, 3) domagał się przedstawie­
nia lasno sprecyzowanego progra­
mu gospodarczego. 4) zastrzegł się 
przeciwko nawrotowi do dualizmu 
między Rzeszą, a Prusami, 5) prze­
ciwstawił się kategorycznie jakiej­
kolwiek bądź modyfikacji art. 48 
konstytucji o prawie wydawania 
dekretów z mocą ustawy. 

Po powrocie z audiencji u Hin-
denburga. Hitler odbył niezwłocz­

nie konferencję ze swymi pomocni­
kami. 

Na konferencję przybył b. prezy­
dent Reichsbanku dr. Schacnt 

Po południu do hotelu „Kaiser-
hof", gdzie znajduje się główna 
kwatera narodowych socjalistów. 
przybył po raz drugi Schaclit I od­
był konferencję z Hitlerem. 

Wreszcie o godz. 8 wieczorem 
Goehrmg osobiście doręczył zapie­
czętowana kopertę z warunkami 
Il.llera podsekretarzowi stami Mel. 
snerowi.: który iest szefem gabine­
tu Hmdenburga i jak powszechnie 
wiadomo doradcą, z którego' opinią 
bardzo się liczy stary-feldmarsza­
łek. 

Hitler wybrał formę listowna od­
powiedzi, nie chcąc zadawać Hin-
denburgowi bezpośrednio drażli­
wych pytań i chcąc mu zostawić 
czas do namysłu. Hitler zapytuje 
rzekomo; co Hindenburg rozumie 
przez ..pewna 1 zdolna do pracy 
większość w Reichstagu" oraz czy 

ewentualny jego rząd mógłby pra­
cować przy pomocy słynnego 48 ar 
tykulu konstytucji, (zezwalającego 
prezydentowi Rzeszy na wydawa­
nie dekretów z ominięciem Reich­
stagu. 

Tak przedstawia sie dotychcza­
sowy przebieg udziału Hitlera w 
-przesileniu gabinetowem. 

Kola polityczne w Niemczech 
stawiają pesymistyczne horoskopy 
co do -możliwości utworzenia gabi­
netu przez Hitlera — acz nie ulega 
wątpliwości, że narodowi socjaliści 
przy wszelkich kombinacjach two­
rzenia rządu parlamentarnego, czy 
też prezydialnego odegrają jeszcze 
poważną rolę. 

Prasa naogół jest niechętnie na­
strojona do odroczenia spłat dłu­
gów europejskich. Nie brak po­
gardliwych epitetów pod adresem. 
Francji I Angljii których nazywa) 
się „żebrakami" i „płaczliwymi pe­
tentami". którzy proszą Amerykę o 
Jałmużnę. . . . ; , K./-<Ł . • 
,'NiJwy JORK. 22.?. s,HeW; Yprk TV 

mes" donosi na ' podstawie wiąro-
godirych Informacyl. 4e prezydent Hoe-
ver ODawledział sie za odłożeniem ter­
minu spłaty przypadającego w dniu 15 
grudnia. (PAT). . ; ' 

Wręcz odmienne ' wiadomości 
przynosi „N. Y. Herald Tribune", 
twierdząc że Hoover jest przeciw 
niklem przedłużenia' moratorium. 
Gotów on zgodzić się jedynie na 
pewne ulgi w stosunku do Anglii. 
Wobec innych dłużników europej­
skich pozostanie nieubłagany. 

Ostateczne decyzje mają zapaM 
w Białym domu jutro. 

ST. LOUIS, 22.11. Przyszły wi­
ceprezydent St. Zjednoczonych, 
a obecny przewodniczący izby re­
prezentantów John Garner oświad­
czył. że sprzeciwia się bezwzględ­
nie anulowaniu długów wojennych, 
bądź dokonaniu jakiejkolwiek zmia­
ny w spłacaniu ich. 

John Garner udał się do Wa­
szyngtonu. celem wżięc!a udziału 
w konferencji Roosevelta 1 Hoo-
veca. iT" 

Po fadowsiru na Litwie 
powićt lotn k6w polskich 

Wczoraj 
strażnicę 

do Łyngwian ria 
K. O. P-u został 

przywieziony przez 2-ch ofi-

W obawie nowej katastrofy w Warszawie 
Ekfmisfa lokatorów z domu safiaihratego z browarem orzy ul. Krochmalnej 

Wielkie wrażenie wywołała 
w Warszawie decyzja władz, któ­
re nakazały opróżnić niezwłocznie 
ołkjyne domu nr. 57 przy uJ. Kroch-
maćnej. sąsiadującego z zawalonym 
spichrzem browaru Haberbuscha, 
pod gruzami którego znalazło 
śmerć 18 osób. 

Nie zwlekając, policja przystąpi 
ferełe] kontroli nad wydatoml puWicz « Z * ^ " «>„ opróżnaną miesz-
tieml. zaznaczając, ił rząd uczyni 
wszystko, co będzie w Jego mocy. aże­
by zapewnić rozwój handhi Król wy-
.tazU swoją głęboką troskę z-powodu 

kań, gdyż oficyna groziła lada 
chwila runięciem — ściana szczy­
towa domu odsunęła się od pionu 
0 przeszło pół metra. Nie pozwo­
lono mieszkańcom nawet na spę-

Przed świaowa konferencja gospodarcza 
o w e przygotowawcze w Genewie 

' GENEWA. 229. KomHet Radv Ugl 
db organizacji śwtatowej konferencji 
ekonomicznej I finansowej zebra! sie 
diii pod przewodnictwem • Sir Johna 
Simona Koraiiet zaznajomił sie z wy-
itietm prac konterencjl I postanowił 
wezwać komisie ekspertów do opracb-
jrama przed końcem stycznia porządku 
dziennego konferencji wraz z uwagami 
KomHet Sady ostali datę konferencji, 

przesyłając porządek dzieimy rządom. 
Komisja ekspertów będzie mogła dalei 
kontynuować badanie spraw, przedłożo 
nyoh konferencji. 

Delegat amerykański Norman Da vis 
poruszył sprawę srebra i zaproponował. 
by komisja ekspertów źaleła sie tą 
kwestia i dokooptowała w związku z 
tern delegata riiirrarlnro. eo 
przyjet* 

dzenie nocy w zagrożonym domu 
Rozpacz eksmitowanych była wiel 

ka, gdyż nakaz opuszczeń a miesz 
kań przyszedł zupełnie nagle, po-
zatem zaczęto eksmisję wprowa­
dzać w czyn koło godz. 4-ej popoL, 
a więc Już po zapadnięciu zmroku. 

Rzeczy pakowano i wynoszono 
na wozy wśród ciemności 1 desz­
czu, przy akompaniamencie lamen 
tów kobiet i dzieci. 

Dom. który nakazano opróżoić, 
Jest starą, jednopiętrową zniszczo­
ną ruderą. Zbudowano go 80 lat te­
mu. 

Stoi on na tej samej posesji na 
której znajdował się przysypany 
gruzami zwalonego spichrza 1 ma 
sami jęczmienia parterowy domek. 

Opróżniony wczoraj, dom Jest po 
przeczną oficyna, znajdującą, się na 
drugiem podwórzu w odległości 
około 100 metrów od jezdni ulicy 
Krochmalnej. 

Chcąc dostać się do niego, trze 

wieJkiej 4-piętT0weJ oficyny po­
przecznej, aby wreszcie wyjść na 
drugie obszerne podwórze, które 
kończy zagrożony dom.; > 

Jak ostatnio stwierdziła komisja 
budowlana, frontowa ściana tej o-
ficyny odchyliła, się od .pionu na 
pół metra, pozatem potworzyły się 
w ścianach liczne rysy. Budynek 
lada chwila grozi zawaleniem i 
eksmisja była - koniecznością.' 

Eksmitowano mieszkańców dzie­
sięciu jednoizbowych lokal; w licz­
bie około 50- osób. Część eksmito­
wanych znalazła pomieszczenie n 
swoich - rodzin i znajomych, pozo: 
stall zaś przenieśli się do baraków 
na. Annopolu 1 do.schroniska przy 
ul. Okopowej 59. 

Na podwórzu, w czasie eksmisji 
obecny był właściciel domu p. Ło-
pieński,' który odjeżdżających loka­
torów żegnał serdecznem uściśnie-
niem dłoni. 

Należy dodać, że zarysowanie 
sie oficyny nie ma żadnego zwiaz-ba przejść koto gruzów zburzonego 

lottalo | Przez ścianę śpx:hrza domu,, i ku z niedawna katastrofa budowla-
»przejść podwórze, następnie bramę' ną w magazynach browaru „Ha-

berbuscb I Sohlełę". 
Niemniej Jednak katastrofa ta 

spowodowała poprostu panikę 
wśród mieszkańców całej dzielni­
cy. Inspekcja budowlana otrzymy­
wała liczne skargi na niebezpiecz­
ny stan budynków. 

Polecono wszystkie podejrzane 
budowle sprawdzić. Okazało się. 
że skargi były nieuzasadnione, z 
wyjątkiem oficyny przy ul. Kroch­
malnej 57 oraz starej rudery przy 
ul. Krochmalnej 6. 

Mieszkańców tego domu już daw 
no wyeksmitowano, dom i$& 'prze­
znaczono na rozbiórkę. 

cerów straży litewskiej jeden s 
członków załogi polskiego samolo­
tu. który w dniach ostatnich łado­
wał przymusowo na terytorium 
Litwy, kpt.-piilot Władysław Po. 
korny. 

Lotnik przebywał na terytorium 
Litwy w Ucianach przez 5 dni. O-
becnie czuje się nieco lepiej. Jest Je­
dnak silnie potłuczony. 

Drugi członek załogi polskiego 
samolotu podoficer wraz z samo­
lotem wysłany został koleją z ŁJ-
cian przez Dyneburg do Polski 

:o: 1 

Pob i własny rekord 
zamerza Amy Johnson 

LONDYN. 22. 11. Lorruczka 
Amy Johnson , Mollison posta­
nowiła dokonać pr6by pobicia 
własnego rekordu lotu na Jrnjf 
Kapsztad — Londyn. 

Lotu tego zamierza letniczka 
angielska dokonać w pałowle 
kwieMa. 

Napad 5 bandytów 
na hotel w Beskidach śląskich 

CIESZYN. 22. 11. Na znany ho­
tel w Beskidach śtąskch „Skałka" 
napadło onegdaj w nocy 3 bandy­
tów. którzy steróryzowawszy wla 
ściciela, zrabowali nakrycia srebr. 
ne 1 kosztowności. 

Zaalarmowana żandarmeria urza 

dziła za zbrodniarzami pościg w 
rezultacie którego Jeden i bandy­
tów w walce z zsutermtm zosłrf 
yabity, drugego aresztowano. 

Trzeć emu napastnikowi ud*ł«si» 
zbiec z łupeor 
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-II 
Maleńkie 
opóźnienie 

Pociąg, w"ozący francuskiego 
premiera na uroczystości jubi­
leuszowe do Nantes, spóźnił s ę 
o godzinę ze względów od k>-
lei niezależnych. Miał bowiem 
miejsce zamach, czy też manife­
stacja. polegająca na wysadzc-
nfa szyn przed samem przej­
ściem expressu, wiozącego pana 
Herriota. 

Wszystko zakończyło się 
szczęśliwie. Wybuch, którego 
miejsce zostało zresztą przez sa­
mych złoczyńców obsadzone 
czerwonerri latarkami, w porę 
był zauważony, pociąg zatrzy­
many, premjer uratowany i mógł 
on przemówienie swoje rozpo­
cząć z uśmiechem milemi słowa 
mi: 

— Pragnę przeprosić za opóź­
nienie. które nie powstało z mo­
jej winy, a które o mało co nie 
przedłużyło sie znacznie. 

Zamach wykonany został 
przez jutonomtetów bretoń-
sklch I oto przekonujemy się. że 
i Francja, urocza, liberalna Fran­
cja, posiada w rozmaitych pun­
ktach swego pięknego terytor­
ium, rtetytko w Alzacji, Jakieś 
awanturnicze mniejszości, jakieś 
separatyzmy lokalne, Jalkleś an 
tyfrancuskie organizacje bojo­
we. 

Niema tak Jednolitego pań­
stwa, dema tak scalonego naro­
du, w którym umiejętnie prowa­
dzona akcja wroga nie mogłaby 
wytworzyć Jakichś odśrodko­
wych tendencyj. jakichś lokal­
nych ruchów. Nletylko w Pol­
sce, która przez cały wiek dzie­
więtnasty pozbawiona była mo­
żności unifikacyjnej pracy naro­
dowej. zachodzą takie objawy, 
ale wszędzie indziej, w AngUl, w 
Niemczech, w Hiszpanii, nawet 
we Francji., 

Radykał francuscy, którzy 
przez szereg lat skłonni byli sym 
patyzować z naszemi mniejszo­
ściami i piętnować naszą rzeko 
mą nietolerancję, powinni wresz 
cle zrozumieć, ze podsycane agi 
lacją 1 subsydjami z zewnątrz 
temperamenty prowincjonaliz-
mów kresowych są niebezpie­
czeństwem, które każde państwo 
mus." mitygować przy pomocy 
nletylko ciepłych słów, ale i śród 
ków siły państwowej. 

A zrozumiawszy to, zechcą 
oni może przeprosić nas za przy­
kładem pana Herriota za opóź­
nienie w zrozumieniu słuszności 
naszej polityki wewnętrznej, dy­
ktowanej nie jakiemlś odruchami 
wojującego nacjonalizmu, ale '.-
stotncm zrozumieniem naszej ra­
cji stanu. R. K. 

» ; — • • • 

Wyjazd wiceministra 
Starzyńskiego 

do Bałfoostotn 
Wlcemlntster skarbu p. Stefan 

Starzyński w towarzystwie kil­
ku wyższych urzędników z mi­
nisterstwa skarbu wyjechał na 
inspekcję okręgowej blałostoc 
klej Izby skarbowej. 

Witos na horyzoncie 
sroka odskactai w o idoli wsi 

W chwHi, gdy miedzy wybitny­
mi ekonomistami toczy się dysku­
sja o program gospodarczy, a 
zwłaszcza o położeniu rolnictwa, 
w „Kurierze Warszawskim" wydru 
kowal artykuł pos. Wincenty Wi­
tos. Jest to glos polityka, i to 

wprost chlebem powszednim... Włama­
nia i rozboje rosną w sposób zastrasza­
jący. 

Ziemia ubożcie, bo w-Madów nikt nie 
robi i na przyszłość p <em nie myili, 
Uprawa z:cmi cola sie gwałtownie,. 
Ziemia przestała być <Ha chłopa owym 
upragnionym nabytkiem. Mała sie na. polityka, wytrąconego wyrokiem l tomiast koniecznym cleiarem. dla nie 

historii z siodła. Zaprawia to o-
czywWcie jego spostrzeżenia nad-
m.erna goryczą. 

— Wlet. — pfcm pos. Witos, — od­
żywia »l« coraz gorzej. Nawet zamoż­
niejsi gospodarze nie używają cUkru. 
Oszczędzają także na soli, która często 
stanowi Jedyną Juz okrasę. Przecinanie 
zapałek na kitka części, krzesanie ognia 
z kamienia, przenoszenie żarzących 
wegJi w garnku z Jednego końca wsi 
na drugi ftało sie rzeczą codzienną 1 
naturalną. W nocy wieś tonie w ciem­
nościach, rzadko w jakiem oknie poka­
że sie słabo migocąca lojówka. Niedo­
statek I braki powodują coraz liczniej­
sze choroby. 

Ludność chodzi bez obuwia, beż ko­
niecznej bielizny, dodzicrając reszty 
łachmanów... Niema możności zakupie­
nia opalu, zaopatrzenia mieszkań. 

Czytelnictwo zamiera. Książki nowel 
nie zobaczy Sie na wsi, gazeta stała sie 
niesłychana rzadkością. 

Spory sąsiedzkie zaczyna sie zalat. 
wtac kłonicami, bo na sąd I adwokata 
niema pieniędzy. 

Ukończona seminarzystka pasie nie­
śmiało u olca krowy, a student uni 
•łersytetu bieric się niezaradnie do wi­
deł t łopaty. 

Mnożą sic w rodzinie kłótnie, bijaty­
ki a nawet zabójstwa. Kradzieże są 

Ataki na Nac Donalda 
ptied djmisjo 

premiero anq elskiego 
LONDYN. 22. H. W kolach po­

litycznych zwracają uwagę na ata­
ki skierowane przeciwko premie­
rowi Mac Donaldowi w przed­

dzień otwarcia nowej sesji parla­
mentarnej. 

Cytuje sie zwłaszcza atak dzi­
siejszego „Times'a" jako wyraz o-
pinji miarodajnych kół partji kon­
serwatywnej. 

Również „Evenitig Standard" i 
..Star" atakują ostro Mac Donal­
da. Panuje przekonanie, i e Mac 
Donald ustąpi w toku nowej sesji 
parlamentarnej, motywując czyn 
ten slabem zdrowiem, a premierem 
zostanie Baldwin. 

Czytajcie „KINO" 

Słowacy za orientacja polska 
V 000«!0 MWlJ ..lOłOj fÓtY* 

Z powodu ostatniego expose 
Benesza, organ katolickiego 
stronnictwa ludowego „Słovaik" 
zamieścił artykuł wstępny pod 
podanym w naglówikl tytułem. 

SlowakAwnie zadowolił zdaw 
kowy frazes o dobrych stosun­
kach z sąsiadami, laki się znalazł 
w rzeczonem expose, tembar-
dzlej, !ż uważają, że Niemcom w 
Czechosłowacji zostały porobio 
ne tak daleko Idące ustępstwa, 
ii niewiadomo, czy Czesi wy­
trzymają napór niemiecki w swej 
własnej ojczyźnie. Wobec takich 
groźnych możliwości Słowacy 
wyraźnie Juz dziś głoszą, iż nie 
mają chęci dostać sie wraz z Cze 
chami pod stopy pangermaniz-
mu, a jako środek przeciwko te-

którycli ruiną i nieszczęściem. 
Wszystko stanęło, wszystko zsjnH-

Icło. 
Wieś robi wrażenie cmentarzyska, 

po którem jak martwe cienie, snują sie 
ludzkie postacie, dziwnie zmienione, za­
myślone. milczące. 

Tak ponury obraz wsi, nakreślo­
ny przez pos. Witosa, jest niezawo­
dnie mocno przesadzony i u ludzi 
mniej świadomych rzeczy może 
rodzić fałszywe sugestje. Ambit­
ny polityk szuka tu zapewne od­
skoczni do akcji pol tycznej, której 
przedsmak dal żałośnie zakończo­
ny niedzielny wiec w Wilanowie 

Położenie wsi jest bardzo powa­
żne, choć dalekie jeszoze od pro­
pagandowego obrazu Witosa. 1 tem 
większych wymaga wysiłków w 
kierunku naprawy, hn więcej poją- ?* p C f t ^ 0 CMSU "-1 Tynkv w y d a *-
wta się amatorów odgrywania s ie i n i c x y m 'wenfl sie zgoła specyficzny 
na nedoii rolnika. [łyp pisemek z nieprawdziwego zdarze­

niu wskazują na konieczność 
zbliżenia się do Polski. 

W zakończeniu omawianego 
artykułu ,,Słova>k" dosłownie 
tak wypowiada swe stanowisko: 

„Jesteśmy ?A polską orientacją w na­
szej polityce zagranicznej... 

...Z polaka nlenodległoScia związana 
Jest nasza niepodległość. Polacy są gwa 
rantami pokoju, obrońcami ' Europy 
środkowe] i przed bołszwHtami 1 
przed Niemcami. Nie Jakieś tam papie­
rowe ukladyl... 

My chcemy iyć z Polakami jako do­
brzy sąsiedzi, jako wscólbolowniey o 
lepszą I trwałą przyszłość Słowiańsz­
czyzny I słowiańskich państw w Euro­
pie. 

Jest koniecznością, by na te drogę 
weszli przedstawiciele czeskiej pertrty-
ki, zarówno wewnętrzne] Jak I zagrani­
cznej, póki Jeszcze czas, piki nie ukażą 
sie na horyzoncie zarysy nowe] — 
B.atej Oóry". 

Codzienne brednie 
dla niewybrednych 

3® 
Niezwykły grad w 1 ranswaalu. 

Grad wielkości kurzego Jaja zabił na 
pastwiskach Transwaalu 400 wołów. 
2.000 baranów i kilkadziesiąt kóz. 

Nota Czechosłowacji w Waszyng­
tonie. Poseł czeskoslowackl złożył 
wczoraj ministrowi Stlmsonowl notę w 
sprawie moratorium 1 ponownej rewizji 
długów wojennych. 

Koułerencla rozbrojeniowa. Neurath 
konferował wczoraj w Genewie z p. Si­
monem i z p. Normanem Davlsem; ma 
to być początek rokowań w sprawie 
powrotu Niemiec na konferencje roz­
brojeniową, 

Hitlerowskie składy broni. W Ham-
born (Westfalia) policja wykryła w 
koszarach hitlerowców wielki skład 
amunicji. 

Mobilizacja w BollwJI. Rząd Boliwii 
ogłosił mobilizacje roczników rezerwy 
1923—29. 

Wybory w Katalonii. Wczoraj w 
Katalonji odbyły sie wybory do sejmu; 
na 83 mandatów, przytłaczającą więk­
szość 67 mandatów zdobyła lewicowa 
partia katalońska (Esquerra) pod wo­
dzą ptrUk. Maoia, który w ten sposób 
pozostanie na ciele rządu autonomicz­
nego. 

Cudowne ocalenie. W Berlinie 3 1 Pól 
roczny Emil Jaemiecke. syn robotnika. 
gdy matka wyszła rano po zakupy, o-
tworzył okiuo i wdrapał sie na para­
pet. aby patrzeć lak matka powracać be 

dzie ze sklepu. Dziecko zobaczyła są­
siadka, mieszkająca no drugiej stronie 
ulicy. Gdy zawołała na niego, chłopiec 
przestraszył sie I z wysokości 3 pietra 
runął na bruk. Dziecku n'c sie nie sta­
ło. Podniosło sie i uciekło Lekarz 
stwierdził tylko lekki wstrząs mózgu. 

Zerwanie rokowań. Rokowania ru­
muńsko - sowieckie o pakt n'eagresjł 
rozbly sie tym razem ostatecznie. Na 
dzisiejszem posiedzeniu parlamentu ru­
muńskiego min. Titulescu ma dać wyjaś 
nlenia w zwiazfai z zerwaniem roko­
wań. 

Zamachowcy przepadli. Poszukiwania 
sprawców zamachu na pociąg Herriota 
pod Nantes ne dały dotychczas wyni­
ku. 

Ohydna zbrodnia. W« wsi Lo.ve we 
Francji młode małżeństwo żv!o w nie­
zgodzie z mieszkającym u nich ojcem 
ionv. Obole małżonkowie udusili star­
ca. a chcąc pozbyć sie jedynego świad­
ka zbrodni, swei 5-letnei córeczki, oj­
ciec zaprowadził Ja do lasu I tam po­
wiesił. 

Matka - potwór. W Berlinie areszto­
wano żonc szofera pocztowego Frischa, 
oskarżonego o usiłowanie zamordowa­
nia swej 6-letnleJ córeczki, ubezoleczo 
ne) na tycie. aby-w"ten ftp&ób zdobyć 

ipremJe asekuracyjną. Niedawno. gdv 
dziecko hyło chore, matka kazała mu 
połknąć wraz z pigułka paczkę szpilek. 
Dziecko dostało na szczęście torsii 1 
szpttkl wydostały sle i organ'zmu. 

nla, które z niesłychanym tupetem dru­
kują codziennie nalwlertitnlejsze bred­
nie, 

Aby tym „sensacjom" nadać cechy 
prawdopodobieństwa, pisemka te nit 
cofają sle przed podawaniem nazwisk. 
wziętych ot z szyldu, bądź listy loka­
torów, bądź też z książki telefoniczne). 
Oczywiście Jest zawsze I adrm. 

Otóż Jedno z takich brukowych pise­
mek zaaplikowało swym bardzo niewy­
brednym czytelnikom taką 'brednię: 

Córka właściciela sklepu z konfek-ją 
damską I męską w Warszawie wyszła 
zamąz za — maharadżę I wczor.il prly 
iecliala wytworną limuzyna do stolicy. 
aby egzotycznego małżonka przedsta­
wić rodzicom... 

Nie zapomniano ani o nazwisku wła­
ściciela sklepu, ani o adresie. Sensacja! 
Warszawianka żoną Hindusa.. 

I olo ofiara niesumiennej bredni skar­
ży sie nam dziś. Iż iest człowiekiem 
cieżkfej pracy, a tutaj wciąż dzwoni 
telefon I odrywa od zaiecia. „I po­
co to wszystko — kiedy to kłamstwo 
od początku do końca, choćby dlatego. 
że wogóle nie oosMatn córki". 

* 
Jest 1 druga „sensacyjna" wiado­

mość o rysach na pałacu ptezydłwm 
Rady ministrów, które grozić mają mo 
żllwością zawalenia gmachu. 

Tyim razem „groźna nowina" wyro 
sła z pękniętego tynku. '• ' 

Nic dziwnego, gmach stoi już prze 
szło 100 lat. Zmarszczył sle wlec 
tynk na świetnie zakonserwowanym 
pałacu. 

Apełada 
w procesie Cenirolewn 

Starga piokorotora 
Prokurator Grabowski wygoto­

wał skargę apelacyjna w sprawie 
tl. Lieberrhana i innych b. w.ęź-
nidw brzeskich. Oskarżyciel po­
wołuje sie na brzmienie art 95 i 
96 nowego kodeksu karnego. 

Art. 93: „Kto usiłuje przemocą usu­
ną* Sejm, Senat, Zgromadzenie Naro­
dowe, Rząd. ministra lub sady. albo 
zagarnąć ich władze, podlega karze 
wlezienia na czas nla krótszy od lat 10. 

Art. 96.* „Kto czyni przygotowania. 
do popełniania przestępstwa określone­
go w art. 93. W i 93 podlega karze wie­
zienia do lat 10". 

Motywy ustawodawcze do tych 
artykułów głoszą co następuje} 

Podstawowa forma działania 
przestępnego, określonego w art 
95 Jest usiłowanie, które samo juz 
wystarcza do uznania zbrodni sia­
nu za dokonana. 

Pod pojecie przygotowań'* do 
zbrodni stanu podpadała nawet naj­
odleglejsze czynności przygoto­
wawcze, choćby polegały one tytko 
na wzniecaniu i rozbudzaniu łdtt 
rewolucyjnej w celu przygotowa­
nia gruntu dla przyszłych wyko­
nawców zamachu. 

• 

Pełna tabela wczorajszego ciągnienia Loterii Państwowe? 
i(io.n(H) ii. na Nr.: 15849 
15.000 zł. na Nr.: 23349 
3.000 zł. na Nr. Nr.: 119846 36658 
500 zl. na Nr. Nr.: 86933 8718 9050 
Po 400 O. na Nr. Nr.: 37665 64639 

57306 85953 103084 137129 74877 101142 
71405 120120 
Po 200 sł. na Nr. Nr.: 33918 89471 

54118 68953 75377 134145 145920 8221 
6489 49126 36900 60022 68588 105787 
Po I M z«. iw Nr Nr.: 15718 "7434 

32189 133517 56839 56484 88639 59946 
75503 87187 138644 67320 21569 116921 
16948 54680 24079 5672 102634 62268 
97859 27440 16456 

Po I M zł. pin* premia 1000 zł. na 
Nr Nr.: 2980 4133 7466 12538 13317 
17609 19964 22950 25843 26OT1 32399 
34825 45730 46820 46939 49631 49M9 
56500 61233 63483 67286 70692 74909 
86738 91284 91636 111048 114102 116644 
125005 126202 128694 131084 132049 
132636 135592 135636 136498 138020 
142901 

Stawki 
28 134 500 671 706 29 822 1023 596 

600 47 756 »32 2207 574 80 692 811 98 
3258 467 872 40011 65 49 276 386 456 68 
542 611 12 69 781 9090 113 36 240 38" 
410 26 65 68 613 778 953 6455 96 772 
865 987 7073 222 323 404 73 534 630 890 
8083 307 448 759 9049 36 416 661 787 

10023 75 112 88 449 564 735 72 808 72 
950 61 JI333 51 471 789 95 808 943 75 
12199 32 31 493 519 35 93 906 13002 472 
537 950 14092 273 92 474 730 4« 15311 
691 748 831 909 16025 45 53 238 378 
998 17055 84 148 81 210 356 435 95 534 

764 18030 143 239 444 693 760 979166173 267 430 512 91 67049 66 129 3471116148 73 202 67 387 750 534 958 11701.1 
19149 69 266 342 605 9 73 709 800 30 348 569 615 889 68028 215 440 67 675 153 245 92 684 88 785 918 83 118230 33 
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308 442 43 744 833 46718 868 958 47059 
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348 431 33 841 948 82175 276 499 892 
959 83167 334 578 95 84092 163 395 493 
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530 87086 151 291 496 535 67 666 70 757 
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732 905 16 24 97163 329 99 630 58 734 
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Na 3 mesree 
zamiast 75 dni 

dyskonto weksli w Ban^u Po's»fm 
Dyrekcja Banku Polskiego rozesłała 

do wszystkich oddziałów Banku okól­
nik. polecający przyjmowanie do dy­
skonta weksli z terminem trzymiesięcz­
nym. Dotychczas Bank Polski dyskon­
tował weksle jedynie z terminem 75-clo 
dniowym. 

Powyższe zarządzenie zaintereso­
wane sfery handlowe I prtentvtłowe 
powitały z zadowoleniem. gd.vi stano­
wi ono dla nich znaczne ułatwieni* orzv 
zawieraniu tranzakcyj. 

42 kary wynfamr 
no daoTfoch edartsk tn 

ODAŃSK, 21. II. Okręgowa dyrekcja, 
Polskich Kolei Państwowych opubliko­
wała dziś obwieszczenie, iż z dniem 
l-go grudnia na wszystkich dworcach 
kolejowych w obrębie gdańskiego te­
rytorium otwarte zostaną w liczbie 42 
kolejowe kasy wymiany dla użytku pu­
bliczności. gdyż z dniem tym wszyst­
kie opłaty kolejowe będą pobierane wy 
łącznie w złotych polskich. - -

Prasa gdańska stwierdza, że widocz­
nie. nie zważając na podniecenie ludno­
ści Od.iriska i skargo do Ligi Naro­
dów, władze polskie przygotowują sle 
ostatecznie do wprowadzenia opłat ko­
lejowych w walucie polskie). 

••; »śfj.r.vr;-in% -• W '. J 

GIEŁDA 
GIEŁDA WARSZAWSKA 

s dnia 22 listopada. 
Dewizy t 

OdaAsk 173.35 Hoiandja 3*40 Lon­
dyn 29.10-29.12..Nowy Jork 8.921. No­
wy Jork (kabel) 8.923. Paryż 34.92. Pra 
ga 26.40 I pol. SzwaJcarJa 171.50. 

Papiery procentowa: 
3 proc. poż. budowlana 38.73: 7 proc 

•poż. stabilizacyjna 55.38-36.00—55 25 
(w proc.); 4 Proc. ooż. inwestycyjna 
98.90—98J0: 4 proc.- państw, poż. pre­
miowa dolarowa 51.00: 5 proe. kpnwer 
syjna 41.50—42.00; 6 proc. poż. dolaro­
wa 57.75—57.00 (w proc): 8 proc. U Z. 
Banku gosn. kraj. 94.00 (161.68): 8 proc. 
obik. Banku gosp. kraj. 9400 (161.68): 
7 proc L. Z. Banku KOSO. kraj. 8325: 
7 proc oblig. B*uku gosp. kraj. 83 23: 
8 proc L. Z. Banku rolnego 9400: 7 pr. 
L, Z. Banku rolnego 8335: 7 proc. L. 
Z ziemsk'e dolar. 49 00 (w proc): 8 Pr. 
L Z. Warszawy 57.73-5673—57 23t 
10 proc. m. Radom'a 55.50: 8 Proc L. 
Z. Częstochowy 3200-52.30. 

Akcie: . 
Ba,nk Polski 87.50—87.00. 
Na mocy decyzji radv giefdy pejiiei-

nei w Warszawie, z dniem 1 grudnia 
rJb. zebrania giełdy beda odbywały sle 
od godz. 12-ej do 13 m. 15. zamiast, jak 
dotychczas nd 12-el do I3-.*J godz. 

OIEŁDA ZBOŻOWA 
s dnia 22 listopada. 

Na wczoralszem zebraniu giełdy zbo 
żowo • towarowej w Warszawie noto­
wano za 100 kg. parytet wa«on War< 
szawa: żvto strndart I 13.75—16, stan-
dart II 15.50-15.75 pszenica Jara 27 50 
—28. lednołta 26.30—27. zbierana 26— 
26.50. owies lednollty 16.50—17. zbiera­
ny 1350—16. Jeczm'eń na kasze 15.25— 
15.75. browarny 16.50 -17.30, groch Pd 
nr lad. 24—26. groch Ylctorta 26—30, 
mąka pszenna 45—50. pszenna 4-0 40— 
45. łvtnla oytl. 26—28. sitkowa I razo­
wa 20-22. 
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Przeklęta miłość 
— Janek.. 

ność. 

P O E W I * C 

— Jebnęła t straciła orzytom-

Pusto było w wHli Wloczyitekfch. Jedyny­
mi jej mieszkańcami była Ziuta i Franciszek. 
Służba kobieca opuściła wtUę, nbs chcąc pozo­
stawać dłużej w „obowiązku". Kdzic „pan byt 
krerrrmalista, a panienka waryjatka!'" 

Twierdzenie to I w odniesieniu do Ziuty by­
ło prawdziwsze, niż przypuszczała obrażona 
w swej godności kucharka 1 pokojówka: „pa­
nienka" zdradzała z każdym dniem więcej obja­
wów nieładu umysłowego. Krążyła nieustannie 
00 mieszkaniu, niemal nie jadła I nie spała, bez 
aawodu wybuchała śmiechem, albo cbcsoo . 

Często miewała ataki panicznego strachu. 
Biegła wówczas do Franciszka, tułiła aie do nie­
go, drżąc calem ciałem 1 powtarzając bez 
przerwy: •» • 

— Zabierze mi ją! Zabierze md ja... 
Kledyindzicj wpadała w furię. Daria na so­

bie ubranie, łamała i tłukła wszystko, co sic 
potłuc dało. rzucała sie na Franciszka i bija go, 
drapała mu do krwi twarz, poczerń nagle przy­
chodził stan ostatecznej prostracji. Siadała 
gdzieś w kącie bez ruchu i słowa 1 posłusznie, 
niby dziecko, spełniała wszelkie polecenia 
Franciszka. 

Ten, kcTzystaJjąc kiedyś* z takiego jej stanu, 
sprowadził lekarza, ale Ziuta na żadne z jego 
pytań nie dała odpowiedzi. Patrzyła bezmyślnie 
przed siebie, zdając sie nie słyszeć, czy n'e ro­
zumieć, co się do niej mówi. 

— To jest obłęd, — oświadczył lekarz, — 
mecna wątpliwości. Czy uleczalny? Odpowie­
dzieć me umiem. Trzebaby chorą umieścić w do­
mu zdrowia. Dopiero dłuższa obserwacja dała­
by materiał do wniosków. 

— To może pan doktór kazałby i* zabrać 
do Btmlirttrtw? 

— Tego mi zrobić na własną odpowiedzial­
ność nie wolno. Tu tytko rodzina decydować 
może. Czy chora nie ma nikogo bliskiego? 

— Owszem; proszę pana. ale pan... pan wy­
jechał na dłuższy czas. pani leży chora w szpi­
talu... Może i są jacy krewni, ale ja tu niedaw­
no nastałem, to nie mogę wiedzieć... 

Po wyjściu lekarza, chorej jakgdyby wró­
ciła świadomość. Ocknęła się ze stanu dziw­
nego otępienia, zjadła nawet obiad, przyniesio­
ny przez Franciszka, umyła się, ubrała. Gdy na­
deszła noc, Zitrta oświadczyła, że kładzie się 
spać i poszła do swego pokoju. 

Uszczęśliwiony tą pomyślną zmianą Fran­
ciszek również udał się na spoczynek, z które­
go obudziło go gwałtowne kołatanie do drzwi 
wchodarwych: palił się garaż, znajdujący się 
przy wiHi, Ratunek utrudniało to. że wrota ga­
rażu były zamknięte od wewnątrz 

Kiedy po ugaszeniu ognia, strażacy wywle­
kli reszfloi, pozostałe z samochodu, znaleźli 
wśród nteh zwęglone ciało kobiece. 

Tak skończyła z sobą Ziuta... 
• , • • . » • • • » 

— Bto. Eftuchnur Obudź ste. kochania. T x 

wiesz, jak mi przykro budzić ciebie, ale trzeba: 
musisz być o dziesiątej na lekcji, a to przecież 
kawał drogi na Stalową: najmniej pół godsmy 
tramwajem. Ja tez na dziesiątą' muszę sławić 
się w biurze, a przedtem jeszcze mamy być 
w kościele na nabożeństwie żałobnem.„ 

— Pamiętałeś, drogi? 
—• Oczywiście: dzhl trzecia rocznica śmier­

ci Zhrty. Zamówiłem, jak co roku mszę za spo­
kój Jej duszy 1 tamtego nieszczęśnika... 

Po wyjśchi z kościoła Horzewski wsadził 
żonę do tramwaju, sam zaś dla oszczędności po­
snął do biura. Pracowicie im się żvło. Zarąb ali 
oboje, by Jakoś koniec z końcem związać. On po 
za zajęciami biuroweml brał robotv buchalteryj-
ne do domu, ona udzielała lekcyj francusk ego 
1 angielskiego I z dumą przynosiła do domu za­
pracowane złotówki. 

I tak oto szli przez życie, kochający, wier­
ni sobie, wspierając się wzajemnie. Dobrze tm 
było z sobą. a jedyna troskę stanowiła obawa, 
by Jutro nie przyniosło iaklclikolwWc w ich ży­
ciu zmian. 

K O N I E C 
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Skrzyżowanie ałoweka z małpa! 
Nieudaly sensacyjny eksperyment 

Niedawno cała prasę świata o-
tiiegła sensacyjna i na pierwszy 
rettt oka nieprawdopodobna wia­
domość. 

Pewna sowiecka ekspedycja nau 
kowa udała sie w okolice oodzwro 
tarkowe, w których jakoby spoty­
kano małpoludy; tu na miejscu 
chciała dokonać doświadczenia, 
polegającego na skrzyżowaniu dwu 
istot: ludzkiej i małpiej. Otrzyma­
ne w ten sposób potomstwo mia­
ło zapoczątkować nowy rodzaj 
istot żyjących. 

Uwn zamierzone doświadczenie 
wywołało, oczywiście, burze pro­
testów w całym cywilizowanym 
świecie. Oburzano sie na samą 
myśl połączenia człowieka ze zwie 
rzęciem; uważano to za poniżenie 
godności ludzkiej, przekroczenie 
granic dozwolonych dla doświad­
czeń naukowych, wreszcie za „so­
domie". 

Zwolennicy śmiałego ekspery­
mentu upatrywali w nim olbrzy­
mie korzyści I zdecydowanie raz 
na zawsze sprawy pochodzenia ro 
du ludzkiego. 

Wszystko to było ..wiele hałasu 
o nic". Doświadczenie nie udało 
się. Skrzyżowanie małpy z człowie 
Kiem okazało sie niemożliwe. 

Jakże, wlec wytłumaczyć zja­
wiska małpoludów, które co pe­
wien czas niepokoją świat? 

Niedawno Po całej Europie ob­
wożono małpoluda. którego nazwa 
Tio Zizibambula. ó w stwór miał 
ciało nlepokryte włosem, a w 
twarzy mieszaninę rysów zwierzę 
cyołi i ludzkich. 

Pozalem. z postacią Zizibambuli 
związana była prawdziwie roman­
tyczna historia. Opowiadano, że 
pewna rmirzyrtka została w gąsz­
czu lasu podzwrotnikowego napa-
flnleta przez olbrzymiego szyrrrpan 
sa. i stad powstał Zizibambula... 

Historia ta wydawała sie praw­
dopodobna jeszcze i dlatego, że 
liczne relacje podróżników mówiły 
o kobietach, porywanych przez 
m a W w glab lasów. 

W świetle ostatniego ekspery­

mentu okazuje sie. że Zizibambula 
nie mógł być produktem skrzyżo­
wania ras ludakiej i małpiej. Była 
to widocznie małpa, tylko jakimś 
dziwnym wypadkiem pozłiawtona 
owłosienia. 

Podobnie miała sie surawa z 
Orang-pendekiem. znalezionym w 
łasach australijskich i uważanym 
jakiś czas za „zmałpiałego" czło­
wieka. 

„Pani śmierć" nie żyje! 
Krwawa wdowa z Brooklynu,,, 

Pasqualine Mirandę znali wszy­
scy pod mianem „pani śmierci". 
Była to przywódczyni bandy 
„gangsterów" i „bootlegerów". Na 
zywa.no ia też „wdowa z Brookly­
nu". gdyż miała dwu mężów ban­
dytów. i obai zemeli w Brookly­
nie w walkach ulicznych. 

Po śmierci drugiego męża, Pa-
squaltaa Miranda, sama zabrała sie 
do ..roboty". 

Pod jej kierownictwem dokona­
no czternastu napadów na tainc 
szynki. 

Koniec „pani śmierci" był zwy­
kłym końcem bandyty amerykań­
skiego. Pasqualtna stała na ulicy 
pogrążona w rozmowie z iednym 
ze swych pomooników, gdy z prze 
jeżdźajacego obok samochodu pan­
cernego padł grad kul które poło­
żyły ia trupem na miejscu. 

Związek ludzi bez grosza 
Wszystko bez pieniędzy 

Miasto Seattle w Stanach Zjed­
noczonych posiada olbrzymią ilość 
bezrobotnych. Miasto Seattle nie 
jest pod tym względem wyjątkiem 
w dzisiejszych kryzysowych cza­
sach. Ale wyjątkowy jest sposób, w 
jaki ci bezrobotni sobie radzą. 

Oto, założyli oni „Związek ludzi 
bez grosza". Związek ten zwrócił 
sie do okolicznych roirtfków z nros-
bą o darowanie mu tych nroduk-

P RAWA MODY 
Musimy się podobać! 

Sonja Henie 

Andrzej Maurols. many powie-
ściopisarz francuski, w głęboki i 
dowcipny sposób roztrząsa wiecz­
nie aktuataa sprawę mody kobie­
cej. 

— W tej bluzie w zakładki u 
dołu udrapowanej jest ci ogromnie 
do twarzy. Praxmoe. Ile cię kosz­
tuje materiał? 

Któż tak mówi? Syrakuzanka 
Oorgo w poezjach Teokryta z 
przed 23-ch wieków. Prawa mody 
są. bowiem, najslarszemi z praw. 

Każda żyjąca istota, gdy kocha, 
pragnie się podobać. Zwierzęta 
mają na to tysiączne sposoby by 
pokonać rywali. 

Nawet kwiaty zapomocą barw, 
zapachu, przyciągają owady, na­
rzędzie ich miłości. Najważniej­
szym celem mody jest zwrócenie 
na siebie uwagi. 

Nie znaczy to. że moda musi 
być jaskrawa. Można zadziwić di 
skonałością. bardziej, niż blaskie; 
Zwłaszcza w świecie cywilizowi 
nym harmonja szczegółów znaczy 

więcej, niż zuchwalstwo gustu. Su­
knie. uznane za najpiękniejsze w 
ciągu ostatnich lat. były to gładkie 
białe suknie, odznaczające sie naj­
dalej idąca prostota kroju. 

ZMIANA I NIESPODZIANKA 

bienie, że największa piękność nu­
ży go, gdy pozostaje długo bez 
zmiany. Oczywiście, prawdziwe 
piękno pozostaje lakiem zawsze i 
Po dziś dzień podziwiamy jednako­
wo posągi greckie, czy egipskie. 

Ale człowiek ma takie usposo-iAle zmiana i niespodzianka sa ko-

W 14-tą rocznice z a w i e s z e n i a broni 
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mistrzyni lodu przygotowule nowe 
kostiumy- na zawody o mistrzostwo 

świata. 
; . 

Siygmatyczka 
w Mnfce 

Lekarze hasają 
Teresą Neumana 

W bieżącym tygodniu świat nauko­
wy oczekuje niezwykłej sensacji — 
oto w Jednym z niemieckich takulte-
tów lekarskich odbędzie sie badanie 
kliniczne słynnej stygmatyczki Teresy 
Neumana z Konnersreuth. 

Współczesna medycyna, minio sza­
cunku. Jaki żywi dla postaci stygma-
tyków, nie cofa sie przed naukową a-
nalizą niezwykłych zjawisk, stojących 
na granicy cudów. Nauka staje tu na 
stanowisku, że dopóki nie zostaną wy 
czerpane wszelkie środki badania, do­
póty nie można wydać w tej sprawie 
ostatecznego orzeczenia. 

Zdania świata lekarskiego co do Te­
resy Neumann są biegunowo prze­
ciwne, jedni dopatrują się w Jej nie­
zwykłych stygmatach mistyfikacji, in­
ni — cudu, nie dającego sie wytłuma­
czyć w ramach dotychczasowe] wie­
dzy o człowieku. 

Rzeczą bezpośrednio udowodnioną 
są Jednak pewne wspólne dla wszyst­
kich stygmatyków obławy Charakte­
rystycznym szczegółem jest zachowy­
wanie przez stygmatjtków długotrwa­
łych postów. Posty te, a nawet gło­
dówki powodują szereg zmian w or­
ganizmie, kruchość naczyń krwiono­
śnych 1 łatwe ich pękanie. Tu może 
należy szukać przyczyny powstawa­
nia stygmatów. 

Historia zna ogółem około 300 styg­
matyków, pierwszym byt Franciszek 
1 Assyżu. u którego stygmaty wystą-

iPlly w 42 roku życia. 

i 
(o wrfóa gwiazdy ni dziel 23 listopada? 

Poparcie osób starszych los wytc| sfolocyth 
Już wczesne godzi j po godz. 16-ej nadaje ssę do odwiedza-

niecznemi warunkami wzruszeń e-
stetycznych. Odybyśmy co niedzie 
te słuchali tych samych symfonlj 
Beethovena. zbrzydłyby nam do­
szczętnie. A więc, ciągłe zmiany 
mody nie są powodowane korzy­
ścią krawców, czy modystek, tyl­
ko odwieczną potrzeba natury ludz 
kie]. „Sposoby podobania sie w y 
czerpuja się codziennie, a jednak, 
trzeba sie ciągle podobać". 

I tutaj mamy do czynienia z 
dziwnym paradoksem. Każda ele­
gancka kobieta pragnie wyróżnić 
sie z pośród rywalek a jednocześ­
nie, wszystkie chcą być do siebie 
nawzajem podobne. Razem obci­
nają włosy, razem je znowu zapu­
szczają. podnoszą spódniczki ponad 
kolana opuszczają ie aż do zie­
mi. Czyż nie wyrzekają sie w ten 
sposób efektu zmiany j niespodzian 
ki? 

Wytłumaczenie jest dość skom­
plikowane. PrzedewszystMem, nie 
wszystkie kobiety maja jednakowe 
gusty. W każdem środowisku Jest 
kiJka pań, ośmielonych czy to wła­
sna urodą, czy zdolnościami, czy 
tylko tupetem, które uważają, ie 
to one „lansują modę". A obok nich 
niewolnicza masa owieczek, które 
pragną jedynie naśladować przy­
kład innych, t czekają na wska­
zówki. 

OKRĘT NA GŁOWIE 
Należy pamiętać o tern. że nie 

każda oryginalna niespodzianka 
wywołuje estetyczny efekt. 

Gdyby dziś. na jakiejś zabawie 
ukazała sie kobieta, dźwigająca na 
głowie okręt, jak tego wymagała 
moda w I7-tym wieku, zwróciła­
by na siebie uwagę, "ale nie podo­
bałaby sie z pewnością. 

Istoty ludzkie nie odznaczają sie 
prostota; odczuwają głód nowości 
i Jednocześnie pragnęłyby oprzeć 
się na jakichś znanych szczegó­
łach. Wielka sztuką ludzi tworzą-

łóżka wszystko leciało mu z rak, wio- ^StiiJS&^*SS£ w y S 
wariat, a spokojnie, równo. Maszyna żył obydwie nogi do Jednej nogawki; ś|a(« tworzyć, ale wciąż w grani-
zloto, sama pana będzie prowadzić — od spodni, przewrócił szklankę z go-jcach- przyjętych już linii. Wielka 
temi słowy błogosławił na pierwszy, racą herbatą i pobiegł do komisarjatu. zmiana mody dokonuje sie zawsze 
wyjazd swego nowego szofera wlaści-' Zaledwie znalazł się przed brama, stopniowo. 
ciel taksówki p. Lucjan Wiśniewski. ] kiedy ujrzał samotnie porzuconą ta- Wyjątek Stanowi fakt. gdy owa 

Szofer Bronisław Marczak zdziwił ksówkę. Nie była to już wczorajsza zmiana łączy sie ze zmiana obycza 
limuzyna, ale samochód—kosz- jów. 

Wojna, zmieniwszy życie tysię-
Szofera niejcy kobiet, stworzyła krótką suknie 

1 krótkie włosy. Możnaby napisać 
niejeden ciekawy rozdział o zwiąż 
ku mody z światem uczuć. Czyż 
oderwane uczucia, iakim hołdował 
wiek 17-ty nie łączą sie z surowe-
mi liniami ówczesnych sukien ko­
biecych. szczelnie kryjących cia­
ło? Czy cynizm epoki Dyrektoria­
tu nie miał woływu na wycięte 
koszu*i dam tego czasu? Czy ob­
serwując stroje, nie możemy wy­
ciągnąć wniosków co. do obycza­
jów? 

„W tej Muzie w zakładW. Pra-
xmoe..." 

Ale o tern możnaby napisać to­
my. 

(Prawo, przedruku zastrzeżone). 

na cmentarzu w Arlington kolo Waszyngtonu odbyto się przed grobem Żoł­
nierza Nieznanego złożenie hołdu przez wojsko Stanów Zjednoczonych. 

Warszawskie migawki sądowe 

tów. które naskutek kryzysu zosta. 
ły nresprzedane. Otrzymał zadar-
mo kartofle i owoce, które bezro­
botni zwieźli do miasta; w podob­
ny sposób uzyskano drzewo z oko­
licznych lasów. Bezrobotni rybacy, 
zabrali się do łowienia ryb, prze­
znaczonych dla związku. 

Związek ludzi bez grosza uzys­
kał jeszcze składy w nlewynaje-
tych mieszkaniach w kitku punk­
tach miasta 1 tu założył swe ognis­
ka. 

Bezrobotni lekarze leczą tu zadar 
mo; bezrobotni fryzjerzy golą. szew 
cy robią buty. krawcy reoarujaj 
ubrania. Wszystko odbywa sie bez. 
pieniędzy, gdyt właśnie, ci ludzie) 
sa bez grosza. 

Ludzie bez grosza nie zrezygno­
wali nawet z rozrywek. Urządzają] 
oni koncerty, oraz przedstawienia 
teatralne, których wykonaweamł 
sa, oczywiście, znowu bezrobotni. 

Ów system pomocy na zasadzie 
wymiany coraz to więcej przyj­
muje s e w Ameryce i wydaje zna­
komite rezułtaty. 

Rzeinicy 
pod szkłem 
W Barytu wtzyscy zbiegają tle 

tłumnie, by podziwiać nowootwartą 
Jatkę, zaopatrzoną we wszystko, co 
przewiduje najnowszy „krzyk mody". 

W jatce tej pomysłowy rzeźnik n-
mieścil wszystko, włączając w to I per­
sonel, pod szkłem. 

W ogromnej szklanej hall uwijają 
się rzeżnicy, ubrani w śnieżnie białe 
fartuchy 1 gumowe rękawice, bardzie] 
podobni do chirurgów przy operacyj­
nym stole. 

Publiczność, która przychodzi,do te­
go niezwykłego sklepu po mięso, widzi 
wszystko, ale nie może się bezpośred­
nio zetknąć ze sprzedającymi. Żąda to­
waru przez telefon, widzi przez szkla­
ną szybę. Jak Jej ten towar krają, wa­
żą 1 pakują, a potem otrzymuje paczkf 
za pośrednictwem specjalnych wind. 

Tak strzeżone mięso daje maksimum; 
pewności, że nie Jest rozsadnJkiem TA* 
rażków. 

Wzorowy szoler 
Co s/ę stato z zasadami ? 

• ' • • • • • » 

Książę Walii 

ny ranne mogą się i nla ludzi starszych, starania się o ich 
zaznaczyć dodatnio j protekcje, a także i załatwiania wszel-
•— przedewszystkiem I'irich interesów związanyoh z ziemią, 
w stosunkach z oso-1 /<?/ produktami, ogrodnictwem, rolnic-
bami pici odmień-''{wem, kopalniami, nierucharrrościaini i 
nel, w związku z ml garbarstwem. 

' lością hib sztuką. 
Nie ule«a wątpliwości, że dzień dzi­

siejszy jest pomyślnym w zakresie 
wszelkiej pracy umysłowej, dzienmkar-
siwa. literatury, pośrednictwa, pedago­
gii, bachalterji i handlu — przyczem 
dodatnie wpływy kosmiczne będą się 
przejawiać przez dzień cały, koncen­
trując najsilniej koło południa i okre­
su obiadowego, który nadaje się do za­
łatwiania interesów finansowych o szyb 
kim obiegu gotówki. 

Okres poobiedni obiecuje dodatnie 
wpływy harmonizalące i ustalające, 
dążenie do porozumienia i zgody, połą­
czone z większą wytrwałością, sumien­
nością f starannością. Zwłaszcza okres 

Wieczór zapowiada slię jeszcze le­
piej, nadając się do wszelkich nowych 
poczynań, ekspansji towarzyskiej — a 
przedewszystkiem — stosunków z oso­
bami wyzel postawioneml. 

Pod tym względem najlepszym oka­
że się okres czasu kolo godz. 18-eJ. 

Wieczór późniejszy obiecuje wzra­
stającą przedsiębiorczość, energię i do 
bre poczucie. 

Dziecko dziś urodzone — poważne, 
skąpione, sprawiedliwe, lojalne — bę­
dzie obmyślać starannie swe posunię­
cia życiowe; osiągnie uznanie i powo­
dzenie — dzięki poparciu przełożonych 
i osób wyżej stojących. 

/. S. D. 

CZYTAJCIE S3H 
CENA 30 GROSZY 

się a nawet lekko obraził na pryncy-
pala. 

— Z czem majster do mnie? Ja o 
wóz dbam więcej niż o rodzonom na 
rzeczonom. Takie iuż mam wychowa 
nie. Wódkie piłem ostatni raz na t 
mieninacli cioci w przeszlem roku, a 
już co alkoholu to nie biere do ust zu 
pełnie. Bo przecież p kierownik ko 
towego ruchu, zawsze powtarza: 

Alkohol to wróg szofera. 
I ma racje Jak pragnę zdrowiał 
Właściciel zatarł ręce z zadowolę 

niem, a taksówka potoczyła się raźno 
na miasto. 

Kiedy jednak nie wróciła na wieczór 
do garażu p. Wiśniewski zaniepokoi) 
się trochę. 

W nocy zaś miał złe sny: widział 
swój samochód zamieniony 

w kupę szmelcu, 
gdzieś na szosie, pod dyrnlącem że 
laziwem leżał trup nowego szofera. 

Po chwili trup poruszył się, podniósł 
głowę 1 wyszeptał: 

„Alkohol to wróg szofera", poczem 
niezwłocznie sięgnął do kieszeni, wy 
dobył stamtąd butelkę z białą kartką, 
mrugnął na p. Wiśniewskiego I pociąg 
nął długi łyk. 

Rankiem p. Wiśniewski zerwał się z 

lśniąca 
mar zabłocony jak nieboskle stworze 
nie. pogięty I potłuczony 
było ani śladu. 

P. Wiśniewski zapłakał 
i złożył skargę do władz. 

Szofera wreszcie odnaleziono. Gdzie 
był tej nocy. co robił, co się stało z 
uwldocznionemi przez licznik 25-zlc-
temi targu nie chciał mówić. Wy­
szeptał tylko: 

— Ona... a właściwie dwie byli.-
orenefa { szatyna 

Oenelli... Wiśniówka.. Skolimów.. Wi­
lanów.. „Dziekanka"... 

Nic więcej nie można było z niego 
wydboyć. Wczorajsza rozprawa w są­
dzie grodzkim także nie rzuciła wicie 
światła na \ 

tajemnice owel nocy, 
gdyż szofer nie stawił się, a właściwie 
przyszedł Już po ogłoszeniu wyroku. 

— Świetnie, że pan Jest, czekamy na 
pana z niecierpliwością—radośnie po­
witał go przodownik poMcji — kolega 
pana odprowadzi. 

— Dokąd? 
— Do więzienia na miesiąc, bo tyle 

pan zarobił za te nocne hopki po oko­
licach Warszawy. 
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robi przegląd oddziałów szkockich. 

stacjonowanych w Edynburgu. 

RADJO WARSZAWSKIE 

„»! „Sztuczne serce9 

NiezwyMe doświadczenia uczonych 
sowieckich 

W moskiewskim „Instytucie 
Transfuzji Krwi" dokonano w tych 
dniach sensacyjnych doświadczeń 
z aparatem, wynalezionym juz pa-
te lat temu. 

Aparat ten nosi nazwę „Sztucz­
nego Serca". Celem jego jest za­
stąpienie czynności serca praw­
dziwego w razie nieodzownej ko­
nieczności, np. przy operacji. 

Przy zastosowaniu „sztucznego 
serca" ucięta głowa psa „żyła" 
niezależnie od kadłuba przez 6 go­
dzin. 

Niezwykle ciekawemi były na­
stępne doświadczenia z zabitym 
psem. Przy pomocy „sztocznego 
serca" adtto m* profesorom Is-

styttrtu utrzymać dłuższy caas za­
sadnicze funkcje organizmu psa. 

„Sztuczne serce" umożliwiło roz 
strzygnięcie jeszcze jednego pro­
blematu. Oto prof. Terebinskij prze 
prowadził szereg udanych opera-
cyj na zwierzętach. Tak np. ope­
rował serce królika, przyczem 
funkcje życiowe podtrzymywało 
w czasie operacji „serce sztuczne" 

Eksperymenty „Instytutu Trans­
fuzji" zmierzają do umożliwienia 
zastosowania „sztucznego serca" 
przy operacjach na ludziach. O-
tworzy to nową erę chirurfji — i 
umożliwi medycynie niezwykle 
cenne. zdobycze przy łatowaniu 
todzlrieao życa. 

WARSZAWA, (Dług. fan Ml 1.8 m.) 
11-58: Sygnał czasu. Hejnał z Kra­

kowa. 
12.10: Płyty. 
16: Program dla dzieci. 16.25: Pły­

ty. 
17: Płyty. 17.40: Odczyt „Straty 

społeczne z powodu wypadków przy 
pracy". 

18: Reportaż t prac nad ratowaniem 
Bazyliki Wileńskiej. 18.25: Muzyka lek­
ka. 

19.20: .Skrzynka poczt, jełntaza*. 
18.30: Kwadrans literacki — „Biuro", 
Elib. Szempłińsfclej. 

20: Utwory na wiolonczelę i forte­
pian w wyk. rulre rfouyelin i L. Ur-
steina. 

21.10: Recital fortepianowy. 
22: „Na widnokręgu". 22.15: Audy­

cja radjowo"- filmowa. 22.40: Odczyt 
„Długowieczność ludzka". 

23: Muzyka taneczna. 
CZWARTEK 

WARSZAWA (Dtut. fali 1411.8 m.). 
11.58: Sygnał czasu. Hejnał z Krak o 

wa. 
12.10: Plyyt 12.35: Koncert szkolny 

z FHhannonJi warsz. 
15J0: Płyty. 
16: „Przesąd cassopism kobiecych". 

16.15: Lekcja Języka francuskiego. 
16V30: Płyty. 16.40: Odczyt „Kiedy się 
Skończy kryzys?" 

1.7: Płyty. 17.40: Odczyt .Tajemnica 
.Chochola". 

18: Transmisja l kościoła OO. Fran­
ciszkanów w Krakowie Misterjum Tran 
oiszkańskeego. 

19.30: Felieton „Wyspiański — piew­
ca państwowości polskiej" — wygi. p. 
R. Zrębowicz. 

20: udycja, poświęcana uczczeniu pa 
mięci Wyspiańskiego. 20.45: Transmi­
sja z tea<ru „8.30" operetki Stolz* 
„;Peppina". 

23.25: Muzyka, tameczna. 

Rekordy lotnicze 
do zdobycia 

Jakie rekordy lotnicze czekają -nai 
w roku przyszłym? 

Federation Int Aeronautione, między 
narodowa Instytucja lotnicza, najwyż­
sza Instancja rejestrująca rekordy —> 
ustaliła juz nową tablicę rekordów do 
zdobycia. Oto te, o które ubiegać" sio 
będą obecnie lotnicy całego świata: 
lot w tmji prostej bez lądowania (re­
kord długości lotu) wysokość, szyt-
kośi oraz najdłuższy "tot w łhtjl pro­
ste] z zaopatrzeniem w powietrzu. 

Kto zdobędzie laury tych fekordór. 
BOkaie rek przyszły. 

http://zywa.no
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Wilno i Kalisz w walce o fani prąd 
Jak donoszą z Wilna, dele­

gacja nowopowstałego komite­
tu do walki z nadmierną ceną 
prądu elektrycznego zapowie 
działa interwencję w najbliż­
szych dniach u dyrektora elekt­
rowni miejskie] inż. Glatmana, 
Delegacja opracowała obszerny 
meniorjał, który zloty magistra­
towi m. Wilna. Memoriał ten 
będzie przedmiotem obrad jed­
nego z najbliszych posiedzeń 
wileńskich władz miejskich. 

* * 
Według doniesień z Kalisza -

prezydent miasta, Szarras, o-
świadczył delegacji tamtejszego 
komitetu do walki o tańsze 
światło elektryczne, że cena 
grądu nie ulegnie zmianie, wo-

ec tego komitet postanowił 
zwołać walne zebranie konsu­
mentów prądu, które odbyło się 
w niedzielę, przy udziale około 
MO osób. 

Atmosfera na sali była bar­
dzo gorąca, słyszało się zdania, 
ze należy bezwarunkowo zor­
ganizować strajk i wstrzymać 
się od korzystania z prądu. 

Po przemówieniu mec. Rut­
kowskiego, który przedstawił 
działalność komitetu,' wywiąza­
ła się dyskusja, w której zabrał 
głos szereg przedstawicieli spo-

Wczoraj powrócił z podróży 
tłuzbowej do Warszawy p. woje­
woda Kościałkowski. 

: 

• 

Dzisiejszy wieczór 
LITERACKI 

Przypominamy, że dziś o godz. 
8 min. 15 wiecz. odbędzie się 
w Kole Miłośników Historii, Li­
teratury i Sztuki (w sali „Ognis­
ka" Państw. Seminarjum Naucz., 
ul. Mickiewicza 2) wieczór au­
torski utalentowanej powieścio­
pisarki, p. Marji Dąbrowskiej. 
Wstęp 1 zł. 50 gr., dla członków 
koła—1 zł. Po wieczorze her­
batka towarzyska. 

Odczyty "w M.U.P. 
Dziś, dn. 23 b. m. odbędą się 

w M.U.P. następujące odczyty: 
godz. 19—20 — „Świat roślin­
ny i zwierzęcy zimą" (z prze­
zroczami)— p. S. Ludera; godz. 
20—21 — „Polska a Niemcy w 
stosunku dziejowym"—drugi ko­
lejny wykład—p. Z. Gąsiorow-
skiego. 

Wstęp bezpłatny. 
• 

Poranek ku czci F. Chopina 
We wtorek 22 b.m. odbył się 

w państwowem gimnazjum im. 
króla Zygmunta Augusta pora­
nek ku czci Fryderyka Chopina. 

Referat o życiu i twórczości 
wielkiego kompozytora wygłosił 
uczeń klasy ósmej W. Lewgowd. 

Następnie gimnazjalna orkiest­
ra symfoniczna i chór wykonały 
pod batutą prof. Stefana Sobie-
rajskiego szereg utworów Cho­
pina. 

Na poranek przybyli bawiący 
w mieście naszem — naczelnik 
wydziału szkół średnich kura­
torium szkolnego brzeskiego, p. 
Lubojacki, oraz wizytator okrę­
gowy, p. Karaskiewicz. 

łeczeństwa kaliskiego, a jeden 
z mówców p. Klin postawił 
wniosek, aby nie bawić się w 
akcje dyplomatyczne i układy 
z władzami, gdyż te przewle­
kają tylko sprawę obniżki, ale 
należy rozpocząć powszechny 
strajk konsumentów prądu. Sa­
la przyjęła to przemówienie o-
klasbami. Dalsi mówcy wypo­
wiada się za rozpoczęciem u-

kładów z magistratem, a dopie­
ro w razie rozbicia się tychże 
za przystąpieniem do strajku. 

Ostatecznie zebrani uchwalili, 
że o ile magistrat w przeciągu 
tygodnia nie da konkretnej od­
powiedzi, wówczas wszyscy 
konsumenci bez wyjątku odda­
dzą elektrowni liczniki i prze­
staną korzystać ze światła e-
lehtrycznego. 

Badanie świadków w procesie „Uarrantu" zakończone 
DZIŚ WIZJA LOKALNA 

W dniu wczorajszym zbada­
no ostatniego świadka, Koleśni-
kową, wezwaną na prośbę 
oskarżonego Kantora w związ­
ku ze złozonemi dnia 18 b. m. 
przed sądem zeznaniami św. 
Nesterowicza. Świadek ów 
twierdził, że dowiedział się, iż 
Trocki i Koleśnikowa iądali od 

„Wariantu" pieniędzy. Świadek 
był raz—jak zaznał—u Koltśni-
kowej, aby mając powierzone 
pewne zadania w dochodzeniu 
w sprawie o podpalenie, do­
wiedzieć się czegoś. Koleśni­
kowa miała mu powiedzieć, że 
„już jest zapóżno", co mogło 
znaczyć, iż została przekupio-

Czynności egzekucyjne władz skarbowych 
przyczyną powszechnego rozgoryczenia 

Depresja i desperacja wśród 
rolników, wywołana kryzysem 
gospodarczym i grożącą wielu 
warsztatom rolnym ruiną, uległa 
dużemu odprężeniu w związku 
z ustawami i rozporządzeniami, 
regulującemi kwestję spłaty za­
ległości podatkowych, udziela-
jącemi dalszej — w miarę moż­
ności — pomocy dla rolnictwa, 
a zwłaszcza w związku z roz­
porządzeniem, powołującem do 
życia urzędy rozjemcze, które 
umożliwią korzystne i sprawied­
liwe rozsądzenie sporów o dłu­
gi pieniężne między drobnym 
rolnikiem a jego wierzycielami, 
a w szczególności z Iichwarza-
mi. I jeśli daje się w dalszym 
ciągu wyczuć zdenerwowanie i 
rozgoryczenie—to dzieje się to 
głównie wskutek ostrych nie 
liczących się z niczem czynnoś­
ci egzekucyjnych władz skar­
bowych. Istnieją zarządzenia, 
regulujące czynności egzekucyj­
ne, jednakże są egzekutorzy, 
którzy ani myślą się do nich 
stosować, którzy zmierzają do 
wyduszenia za wszelką cenę 
należności, nie bacząc na to, 
że niszczą warsztat pracy i eg­
zystencję rodziny rolniczej. I 
dlatego też wieś podnosi mocny 
głos, domagający się bardziej 
rzeczowego ustosunkowania się 
władz skarbowych do rzeczy­
wistych warunków bytowania 
wsi i złagodzenia form egzeku­
cyjnych. 

W pierwszym rzędzie doma­
gają się rolnicy naszego woje­
wództwa rewizji ..systemu", sto­
sowanego przy wymiarze podat­
ku dochodowego. Sprawie tej 
poświęciliśmy niedawno dwa 
dłuższe artykuły, w których 
wskazano, że, jakkolwiek po­
datek winien być ustalany w 
stosunku do osiągniętego przez 
płatnika dochodu, to jednak 
władze wymiarowe dążą do na­
dania mu zupełnej sztywności, 
a nawet tendencyjnie go śru­
bują. Ponieważ gospodarka rol­
na stale się nieopłacalną, a na­
wet, d e f i c y t o w ą — rol­
nicy naszego województwa do­
magają się zawieszenia wymia­
ru i poboru tego podatku. 

Obok tego żąda się skasowa­
nia podatku kryzysowego, uza­
sadniając to tern, że rolnictwo, 
jako najbardziej dotknięte kry­
zysem, najboleśniej odczuwa 
ów ciężar kryzysu. 

Bardzo uzasadnionem jest żą­
danie skomasowanie na jednym 
nakazie płatniczym wszystkich 

bieżących należności podatko­
wych. Postulat ten wysuwany 
był jaż oddawna, bo w powo­
dzi nakazów płatniczych na 
różne podatki rolnik niezawsze 
może się zorientować, nie wie 
nigdy, czy znów nie nadeślą 
jakiegoś nakazu, nie jest wsta­
nie uporządkować swej rachun­
kowości, ułożyć budżetu. Rów­
nocześnie chodziłoby o skoma­
sowanie wszystkich zaległych 

podatków w jedną całość, przy-
czem płatność tej globalnej kwo­
ty byłaby — jak tego domagają 
się rolnicy — rozłożona na pięć 
lat, począwszv od jesieni przy­
szłego roku. Tak samo należa­
łoby skomasować na jednem u-
pomnieniu wszystkie należności, 
przekazane do egzekucji. W 
ten sposób wiedziałby" rolnik, 
ile i kiedy ma płacić, mógłby 
jakoś sobie ułożyć terminy. 

O b c h ó d rocznicy 
POWSTANIA LISTOPADOWEGO 

Rocznicę wybuchu powstania 
listopadowego obchodzić będzie 
Białystok w niedzielę, dn. 4-go 
grudnia. Uroczystości rozpoczną 
się capstrzykiem orkiestr wojsko­
wych, przysposobienia wojsko­
wego, straży ogniowej, szkol­
nych i innych; przejdą one uli­
cami miasta w sobotę o godz. 
6 popoł. Równocześnie zapalo­
ne będą światła przy płycie 
Nieznanego Żołnierza. 

Program uroczystości w nie­
dzielę: godz. 8 zrana—hejnał z 
wieży ratuszowej, godz. 9 — 
zbiórka oddziałów wojskowych, 
„Strzelca", policji oraz hufców 
P. W i W. F. na Rynku Ko­
ściuszki, godz. 9,35—raport ofi­
cera inspekcyjnego, godz. 10 — 
nabożeństwo, godz. 11—defila-

Jeszcze jeden „ogonek" czeka na likwidację 
Po otworzeniu drugiego okien­

ka w kasie miejskiej zlikwido­
wały się kolejki, w których tło­
czyli się i gnietli płatnicy po­
datków miejskich. O taką samą 
„reformę" aż prosi się biuro 
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meldunkowe, przed którem two­
rzą się długie „ogonki", w któ­
rych interesanci, często ludzie 
starci lub chorowici, czekają 
załatwienia swej sprawy, nie­
pewni czy po godzinie lub dwu 
dostaną się przed urzędnika. 
Na domiar złego korytarz, na 
którym interesanci ci oczekują, 
prowadzi i do innych wydzia­
łów. W godzinach bardziej oży­
wionego urzędowania panuje 
więc ścisk, dostęp do innych 
biur jest utrudniony, ludziska 
depczą sobie po nogach, nastę­
pują kłótnie i niesnaski. Może 
p. komisarz Nowakowski znaj­
dzie lekarstwo na to utrapienie? 

LECZNICA 
LEKARZY-SPECMLISTOW 

Białystok. Mazowiecka 5. tel. 1-38. 
P o r a d a S z ł . 

Choroby wewnętrzne, nerwowe, dzieci 
Porady dla matek karmiących. 
Chirurgiczne, ocen, nosa, gardła, uszu. 
Kobiece, akuszerja. Porady dla ciezarn. 
Skórne, weneryczne. Analizy. Rentgen. 
Gabinet dentystyezn. Lampa kwarcowa. 
Diatermia. Eleklryzacja. 

fikcja o zniżkę komornego 
I Centralny zarząd Związku 
Lokatorów zwrócił się do za­
rządu okręgowego w Białym­
stoku z prośbą o wyłonienie 
delegacji, która reprezentowa­
łaby Białystok w delegacji związ­
ku, mającej udać się do p. mi­
nistra spraw wewnętrznych w 
sprawie obniżki komornego. 

i Z uniwer. powszechnego 
W KNYSZYNIE 

W niedzielę, dnia 20 b.m., zo­
stały zapoczątkowane wykłady 
K.U.P. Przemówienie inaugura­
cyjne wygłosił p. Marjan Sa-
szer-Skassa, poczem nastąpiły 
wykłady p. Franciszka Ludery, 
prof. gimnazjum Zeligmana—na 
temat „Ziemia i ludność", oraz 
p. sędziego Jana Kursy na te­
mat „Mitologia Greków". 

Handel z Litwą 
Jakkolwiek Litwa nie utrzy­

muje oficjalnych stosunków z 
Polską, przedstawiciele handlu 
i przemysłu litewskiego są w 
pewnym kontakcie z przedsta­
wicielami polskimi. Miesięcznie 
do Litwy wywozi się z Polski 
przez Prusy Wschodnie różnych 
towarów wartości około 300 tys. 
złotych. 

W ostatnim kwartale przez 
stację Raczki w pow. suwal­
skim do Litwy wywieziono 15 
wagonów węgla górnośląskiego, 
5 cystern nafty i olejów, 3 wa­
gony różnych maszyn oraz 10 
wagonów manufaktury, wyro­
bów jedwabnych i innych. 

x 
WŁAŚCICIEL DOMU 

„Inkasule" komorne... 
Chcąc odebrać zaległy czynsz 

dzierżawny od swego lokatora, 
Władysława Stroma, właściciel 
domu Nr. 55 przy ul. Młyno­
wej, Edward Ozorowski, wdarł 
się wraz z żoną swoją, Jadwigą, 
do jego mieszkania, i pobił 
Stroma oraz jego żonę, która 
doznała silnego krwotoku. 

xx i. 
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da, godz. 12— akademia w sali 
rady miejskiej, godz. 20,30 w 
teatrze „Palące" „Noc Listopa­
dowa"— St. Wyspiańskiego w 
wykonaniu artystów teatru ob­
jazdowego, godz. 22—zebranie 
towarzyskie — kolacja w „Re­
sursie Obywatelskiej". 

AZ 
Francuski 

budzik 
precyzyjny 

Zł. 2 0 . 
W s z ę d z i e d o n a b y c i a 

ZEBRANIE NAUCZYCIELI 
matematyki 

W czwartek 24 b. m. o godz. 
18-cj w gimnazjum państwowem 
im. króla Zygmunta Augusta od­
będzie się zebranie nauczycieli 
matematyki wszystkich szkół 
białostockich. 

Na porządku dziennym nie­
zmiernie ważna i aktualna spra­
wa: „Wychowanie państwowe 
przez nauczanie matematyki". 

P O R A C H U N K I 
p r z y p o m o c y p a ł k i 
Pomiędzy mieszkańcami wsi 

Zastocze gm. Krypno, Janem 
Rafałko i Józefem Zaleskim, 
wywiązała się na tle zatargów 
osobistych kłótnia, a następnie 
bójka, podczas której Rafałko 
uderzył przeciwnika w głowę 
pałką z taką siłą, że {Spowodo­
wał wylew krwi do mózgu. Za­
leskiego przewieziono w stanie 
ciężkim do szpitala św. Rocha 
w Białymstoku. 

P O Z A R 
W zabudowaniach Francisz­

ka Grabowskiego we wsi Gra­
bowo, pow. łomżyńskiego po­
wstał pożar, który z wiatrem 
przeniósł się na sąsiednie za­
budowania. Spłonęło 9 budyn­
ków gospodarczych ze zbiora­
mi i narzędziami rolniczemi. 
Straty wynoszą 12.500 zł. 

Cały szereg zastrzeżeń i postu­
latów wysuwają rolnicy od­
nośnie do p*aktyk egzekucyj­
nych. Żądają zniżki opłat za 
doręczenie upomnień, zreduko­
wania do połowy opłat, zanie­
chania praktykowanego obecnie 
zabierania od płatników zase-
kwestrowanych przedmiotów i 
przechowywania ich w skła­
dach gminnych, uważając, że 
przedmioty te powinny pozo­
stać w Teku dłużnika; żądają 
dalej, aby inwentarz żywy i 
martwy oraz pewne niezbędne 
dla wyżywienia ilości paszy 
i zbóż nie podpadały pod egze­
kucje i korzystały z praw „nie­
ruchomości z -przeznaczenia", 
jako stanowiące całość z gospo­
darstwem; domagają się wstrzy­
mania kroków egzekucyjnych 
w tych razach, gdy płatnik 
wniesie odwołanie od wymiaru 
padatku. Chodzi pozatem rolni­
kom woj. białostockiego o 
usprawnienie działalności ko-
misyj odwoławczych przy urzę­
dach skarbowych; jak w swoim 
czasie pisaliśmy—w skład ko­
misy j .wchodzą ludzie, którzy 
najczęściej niewiele mają współ 
nego z rolnictwem, którzy w 
sytuacji na wsi bardzo mało 
się orjentuią. I dlatego właśnie 
dochodzi do odrzucania odwo­
łań, co często uzasadnia ko­
misja argumentami, nie mające 
mi nic wspólnego nietylko już 
z zasadami rzeczowemi, ale z 
logiką. 

Ludność rolnicza kładzie po­
zatem nacisk na konieczność 
odbywania się okresowych zjaz­
dów sekwestratdrów przy urzę­
dach skarbowych w obecności 
p.p. starostów powiatowych, wy­
chodząc ze słusznego założenia, 
że gospodarz powiatu trzymają 
cy rękę na pulsie życia gospo­
darczego na powierzonym mu 
terenie — najlepiej zna bolącz­
ki ludności, a więc winien wy 
wierać wpływ na opracowywa 
ny przez urząd skarbowy sy­
stem egzekucji oraz trybu i ko 
Iejności zamierzonych licytacyj, 
aby u n i e m o ż l i w i ć rujnację 
względnie umożliwienie nor­
malnego funkcjonowania war­
sztatów rolnych. 

Można wyrazić pełne prze 
świadczenie, że władze admi­
nistracyjne naszego wojewódz­
twa potraktują z pełnem zrozu­
mieniem powyżej wyłuszczone 
postulaty rolnictwa i przekażą 
je do wiadomości władz cen­
tralnych. Dn. 21 bm. rozpoczę­
ta została na terenie klubu par­
lamentarnego B.B.W.R. dyskusja 
nad palącą sprawą rewizji u-
staw, dotyczących podatków 
majątkowego, dochodowego, 
spadkowego oraz od darowizn 
Chodzi o to, aby stanowisko, 
zajęte przez sfery gospodarcze 
naszego województwa, a w 
szczególności przez rolnictwo, 
w kwestiach podatkowych mo­
gło być wzięte pod uwagę. 

x 

DyZury nocne aptek 
Dziś pełnią dyżury apteki: 

O. Gessnera, Lipowa 18 i B-ci 
Kuryckich, Sienkiewicza 34. 
Nocne pogotowie lekarskie 

tel. 5-03 „Linas Hacedek" 

na przed „Warrant", 
Badana wczoraj Koleśnikowa 

oświadczyła, że Nesterowicza 
nie zna, ża w kwestji „War-
rantu" nikt do niej nie przy­
chodził, i e w sprawie tej nic 
nie wie. W swoim czasie, gdy 
była powoływana w innej spra­
wie, pytano ją również o firmę 
„Warrant"; odrzekła wówczas, 
że nic nie wie. 

Na tem zakończyło się bada­
nie świadków. 

Następnie wysłuchał sąd trzech 
specjalistów w branży szczeci-
niarskiej: Mordkę Gurwicza, 
Chaima Cybulskiego i Jankiela 
Szersznajdera. Jak wiadomo, 
osk. Szmul Guzowski twierdzi, 
że wraz 2 magazynem „K" spło­
nęła większa ilość jego Szcze­
ciny wartości zgórą 40 tys. do­
larów. Powołanie owych specja­
listów miało na celu ewentu­
alne ustalenie ilości spalonych 
towarów oraz zobrazowanie wa­
runków i okoliczności, w jakich 
odbywał się handel szczeciną. 
Wyjaśnili oni sadowi szczegó­
łowo, w których miejscowoś­
ciach kraju koncentrował się 
handel szczeciny, ceny, jakość 
poszczególnych gatunków i t. d. 
w roku 1926. Badanie trwało 
przeszło godzinę. 

Dziś o godz. 11 przed poł-
odbędzie się na miejscu pożaru 
magazynu „Warrantu" wizja lo­
kalna. Obecni będą przy niej z 
pośród oskarżonych tylko Ku-
giel i Furman, jako współwłaś­
ciciele firmy. 

Pokój x kuchnią 
w centrum mia­

sta. od 
trzebny. 
ko- adm. 
da" dla 

po-
Zgłoszenie 

„Dzienni-
„B. S.*. 

Ag a n C I rozma­
itych branł znaj­

dą zarobek, przyjmą 
jąc dalsze zastęp-
itwo pokupneJo ar­
tykułu. „Gozakred", 
Lwów. Watowa 11. 

Unieważniam (wo­
je żyro z 1930 

raka na 500 i 200 
ziołowych wetulach 
b-co.. Wystawcami 
byli Wiktor i Józefa 
Kozłow.ey. Włady­
sław Łnpinakl. 

Związek b. uczniów 
gimn. Im. kr. Zygm. Augusta 

W czwartek, dn. 24 b. m. o 
godz. 7 wiecz. odbędzie się w 
sali posiedzeń rady miejskiej 
zebranie organizacyjne związku 
b. uczniów gimnazjum państwo­
wego im. króla Zygmunta Au­
gusta w Białymstoku, którzy u-
końozyli to gimnazjum. Na ze­
braniu omówiona będzie spra­
wa zjazdu koleżeńskiego. 

Proces Jenlelewa 
W dniu 28 b. m. sąd okręgo­

wy w Białymstoku przystąpi do 
powtórnego rozpatrzenia sprawy 
Jenielewa i 14-tu innych, oskar­
żonych o fałszerstwo pieniędzy. 

Sekwestratorzy 
defraudanci 

Likwidując—wobec przejęcia 
egzekucyj przez państwo—czyn­
ności sekwestratorów miejskich 
w Grodnie, komisja lustracyjna 
stwierdziła, że sekwestratorzy 
Krasowski, Okulicz i Kozłowski 
popełnili szereg nadużyć na 
ogólną sumę kilku tysięcy zło­
tych. Sprawę magistrat skiero­
wał do prokuratora. 

Zabity na zabawie 
weselne! M 

W miasteczku Narwi w pow. 
bielskim powstała podczas za­
bawy weselnej pomiędzy gośćmi 
bójka. Zabity został-' Stani­
sław Smoktunowicż, mieszka­
niec Narwi. Sprawców zatrzy­
mano. / 

Porzucone dziecko 
Na ul. Marmurowej znalezio­

no porzuconą 2-letnią dziew­
czynkę z kartką, że nazywa się 
Marja Bondarczuk. 
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Oemardie Polski w Waszyngtonie 
v sprawie terminu płatności zobowiązań 

WASZYNGTON. 23. 11. W 
dniu wczorajszym ambasador 
Polski w Waszyngtonie p. Fili­
powicz odwiedził sekretarza sta 
rar SUmsona i złoży} mu oświad 
czenie w sprawie układu konso­
lidacyjnego polsko - amerykań­
skiego z 14 ltetopada 1924 r. 

W oświadczeniu tern ambasa­
dor Filipowicz zgłosH propozy­
cje omówienia warunków zawie 
szenia płatności, przypadające] 
15 grudnia 1932 T. z tytułu tego 
układu,- oraz rewizji samegu u-
Wadu. 

Demarche ambasadora Filipo­
wicza dokonana została w zwiąż 
ku z wewnętrznemi naradami, ja 
kie odbywają się w tej sprawie 
pomiędzy czynnikami decydują-
cemi w Stanach Zjednoczonych. 

"Neleźy przypomnieć, że Pol­
ska była jednem z pierwszych 
państw, które konsolidowały 
swoje zobowiązania finansowe 
wobec rządu amerykańskiego. 
Warunki ówczesnego układu 
przewidywały stopniowe zwiek 
szenle się rat Tocznych ze wzglę 
du na przypuszczalną poprawę 
sytuacji ekonomicznej po woj­
nie. Stały się one niewspółmier­
ne z koniunkturą, która wbrew 
ówczesnym przewidywaniom, 
znacznie się pogorszyła na tle 
^powszechnego kryzysu. 

* 
'Polska zawarła ze Stenami Zje-

dnoczonemi już w dniu 14 listopada 
1934 r, układ, regulujący sprawę 
spłaty praeż Polskę długu wojen­
nego wobec tego pahstwa. Układ 
ten opera! się na optymistycznym 

skę, wskazuje na jej dobrą wole 
punktualnego regutowania swych 
zobowiązań zagrańteznych. 

Podkreślić należy, że propozycja 
Pobki zawieszenia płatności raty 
grudniowej odnosi się wyłączne do 
długu wojennego, a wszelkich in­
nych zobowiązań zagranicznych, 
jak np. pożyczek emisyjnych w zu­
pełności nie dotyczy. 

Rata grudniowa, przypadająca 
do zaipłaty ze strony Polski, wy­
nosi sumę 3 mJłJony 70 rys. dola­
rów, przyczem należy podkreślić, 
że jest to rata z tytułu procentów. 
Ratę amortyzacyjną. czyH spłatę 
kapitału w sumie 1.357 tys. doi., 
Polska na podstawie układu kooso 
Udacyinego odroczyła. Ogólne za-
dhiienie Polski obecne wobec Sta­
nów Zjednoczonych wynosi 206 mi 
Uonów doi., przyczem według u-
kładu konsolidacyjnego spłacone 
ma być do 1984 roko. 

77.000 bezrobotnych na Śląsku 
wśród 160 .000 poszukulacych pracy w catej Polsce 

W ciąigu ftygodhiia ubiegłego u-
rzedy pośrednictwa pracy zare­
jestrowały 6.096 nowych bezro­
botnych, z czego Misko 1000 o-
sób przypada na Waiszawę. 

Ogółem w ewidencji tych mrze 
dów zmaidowało się na dzień 20 

b. m. 160.677 osób poszukują­
cych pracy, przyczem naijwfeksza 
liczba pozbawionych pracy dot-
kndęty jest Śląsk, na którego te-
reniic zarejestrowanych i"st 
77.000 bezrobotmydh. 

Podpisanie nowej konwencji 
miedzy Polska a Sowietami 

•t ? 

Stały kontroler rządowy 

w zakładach Scheiblera i Grohmana 
Wobec znacznego zaangażo­

wania kredytów państwowych 
w przedsiębiorstwie Zjednoczo­
nych Zakładów Scheiblera ; 
Grohmana w Łodzi, rząd wyzna 
czył stałego swego kontrolera 
nad temi zakładami, który bę­
dzie miał głos decydujący zaró­
wno w sprawach handlowych 
jak i finansowych. 

Stanowisko to będzie powie­
rzone p. Wacławowi Konder-
skiemu. do niedawna zastępcy 
naczelnego dyrektora Banku Go 
spod aTS twa Krajowego. 

P. Konderski będzie urzędował 
stale w Łodzi. Powierzona Jego 
pieczy fabryka będzie wkrótce 
uruchomiona. 

MOSKWA. 23. II . Dziś o g. 17 
odbyto się w komisairjacie ludo­
wym spraw zagranicznych w 
Moskwie podprsanie konwencji 
kotrsyljacyjnej pomiędzy Rzecz­
pospolitą Polską a ZSRR., której 
zawarcie było przewidziane w 
polsko - sowieckim pakcie niea­
gresji z dn. 25 lipca 1932 r. 

Ze strony polskiej konwencję 
podpisał poseł Stanisław Patek, 
ze strony sowieckiej — komisarz 
ludowy spraw zagranicznych Li­
twinow. 

Przy akcie podpisania byli o-

becni członkowie poselstwa- pol 
sfciego w Moskwie: radca Po-
niński, sekretarz Zabielło l atta­
che Kałuski, oraz wyżsi funkcjo 
narjuszc komisariatu ludowego 
spraw zagranicznych ZSRR.; 
członek kolegium Stomoniakow. 
dyrektor wydziału zachodniego 
Rajwid, dyrektor departamentu 
prawnego Sabanm, kierownik 
wydziału prasowego Nejman, kie 
równik referatu polskiego Konic 
i referent wydziału Dra»"n*ao> 
Levani. 

Dookoła długów Europy 
tan ec polityki anterytiańsklel 

WASZYNGTON. 23. 11. Ho-
over I 13-tu przywódców Ieade-

Zmienne nastroje przy zmienne] pogodzie 
Czy Niemcy wezmą udział w konferencji rozbrojeniowej 

GENEWA. 23. 11. Stan pertrak-
tacyj miedzy ministrem spraw za­
granicznych Rzeszy von Neura-
them, a reprezentantami Wielkiej 
Brytanii i Stanów Zjednoczonych 
o powrót Niemiec do konferencji 
rozbrojeniowej zmienia się co chwi 
la, 

tak, jak pogoda w Genewie. 
Sir John Simon w czasie wczo­

rajszych rozmów z Paul Bonoou-
rem na ten temat potrafił go skło­
nić — jak mówi — do tego, alby 
Francja nie upierała się przy zwo-

poglądzie poprawy warunków fu laniu komisji generalnej bez udzia 
nansowo . gospodarczych świata 
po kilku latach od daty jego zawar 
cia. Okres ulgowy trwał 5 lat i koń 
czył się w 1929 r. Przewidywał on 
niezbyt wysokie spłaty roczne. Po 
tym okresie, a mianowicie od 1930 
roku spłaty roczne według tego u-
kładn znacznie się zwiększyły, 
wynosząc początkowo około 7 mi-

Siów łroterów, a-riastęome wzra-
R J o samti mBjoiiów dolarów 

roczfl!?. 
Przebieg koniunktury światowej 

okazał się zupełnie odmienny' od 
przewidywań w 1929 T. 

Poza ogólną sytuacją, jaka wy­
tworzyła s:ę w gospodarce świato 
wej. a która uzasadnia propozycję 
polską, najeży podnieść duży wy­
siłek Połski, jaki poniosła, aby ho­
norować swe wszelkie zobowiąza­
nia zagranczne. Wysiłek ten pod­
niesiony został kosztem całego spo 
łeczeństwa. kosztem obniżenia sto 
py życiowej ludności. 

Wysiłek, dokonany przez Poi­

ła Niemiec zanim w obecnych ro­
kowaniach nie będzie znaleziona 
formuła, umożliwiająca Niemcom 
powrót do konferencji. 

Stanowisko Niemiec 
jest nadal nieprzejednane i narazie 
panuje tu uzasadniony pesymizm 
co do praktycznych możiltwośel da! 
szych prac konferencji. 

To stanowisko Niemiec dotyczy 
nadal nietylko sprawy równości 
zbrojeń, ale i oporu a priori .prze­
ciw ewentualnym formułom bezpie 
ozeństwa przyszłej konwencji roz­
brojeniowej. 

Sir John Simon, który przyjął 
na siebie odpowiedzialną, lecz nie­
wdzięczną rolę pośrednika mędzy 
francuskim a niemieckim punktem 
widzenia, będzie miał ciężki o-
rzech do zgryzienia. Optymiści ge­
newscy utrzymują, że może do so­
boty. t J. do dnia wyjazdu von Neu-
ratha z Genewy, uda się znaleźć 
jakieś wyjście. 

Sprawa ta ma i idrugie oblicze. 

Anglik. H szpan i Norweg 
w komis I, bada acej zagadn enfe M a t y polskie] 

na koleiach gdańskich 
GENEWA. 23. 11. — Sprawą 

wniosku gdańskiego o uznanie 
zarządzenia władz polskich, 
wprowadzającego walutę polską 
na kolejach obszaru wolnego 
miasta Gdańska za action drec-
te, zajmowała się dziś popołu­
dniu Rada Ligi Narodów. 

Sprawę referował minister 
spraw zagranicznych Wielkiej 
Brytanji sir John Simon, który 
w swym referacie stwierdził, że 
sprawa wymaga głębszego za­
stanowienia się i zaproponował 
wyłonienie z członków Rady Li 
gr komitetu, któryby pod jego 
przewodnictwem pomógł mu w 
'porozumieniu się ze stronami o-
raz. w ułożeniu odpowiedniego 
•raportu dla Rady Ligi. 
. Rada Ligi Narodów postano-

Mn. Beck 
• M d . d? ennikerzv ang osaskch 

GENEWA. 23.11. Zwfiazek 
•dziennikarzy anglosaskich podej 
mowa] dziś śniadaniem ministra 
Becka. W śniadaniu wzięli udział 
•wybitni reprezentanci prasy ao-
Cfelskiej i amerykańskiej. Pod­
czas śniadanku które odbyło się 
w nadzwyczaj serdecznym na­
stroju, mli. Beck odpowiadał na 
szereg zadanych pytań. 

wiła przyjąć projekt referenta i 
wyłoniła pod Jego przewodnic­
twem komitet, złożony z przed­
stawicieli Norwegji i Htszpanji, 
odraczając tern samem rozpa­
trzenie meritum sprawy do na­
stępnego posiedzenia Rady. De­
legat Niemiec czynił starania po-
zakulisowe, aby wejść także w 
skład tego komie tu, spotkał się 
jednak ze stanowczym oporem 
projektodawcy. 

Możliwość załatwienia komplikuje 
się jeszcze, gdyż 

uzgodnienie stanowiska między 
wlelklemi mocarstwami 

nie jest jeszcze jednoznaczne 
(zwłaszcza pod względem ustale­
nia formuły bezpieczeństwa) ze zgo 
dą na nie większe! ilości państw, 
które muszą się domagać deklara­
cji bezpieczeństwa, lirb stanowczej 
deklaracji Niemiec. Delegacja fran­
cuska utrzymuje żywy kontakt z 
delegacjami trzech sprzymierzeń­
ców. 

P. minister Beck, 
który z wyższymi urzędnikami de 
legacji polskiej został zaproszony 
przez Paul Boncoura dziś na współ 
ny obiad z delegacją francuską, bę­
dzie te sprawę omawiał osobiście 
z szefem delegacji francuskiej. 

Specjalną uwagę należy jeszcze 
zwrócić na 

stanowisko St. Zjednoczonych. 
Choć aż Stany Zjednoczone uważa 
ją coraz bardziej sprawę ewentual­
nego równouprawnienia Niemiec za 
czysto regionalną europejską, dele­
gat St. Zjednoczowch Norman Da-

wis również pośredniczy w obec­
nych rozmowach. Pamiętać trzeba, 
że jest on reprezentantem ustępu­
jącego prezydenta Hoovera, zaś 
plany Rooseveflta co do konferencji 
rozbrojeniowej nie są znane i nie 
jest wykluczone, że będą one zupeł 
me odmienne od dotychczasowego 
postępowania Hoovera. W kułua-
rach Ligi Narodów mówi się nao-
gół, że polityka Roosevel.ta w tej 
sprawie posuwać się będzie w ra­
mach czysto amerykańskich po­
trzeb, pozostawiających Europę jej 
własnym kłopotom. 

GENEWA. 23. 11. W dalszym cią 
gu niema mowy o spotkaniu repre 
zentanta Francji Paul Boncoura z 
ministrem Rzeszy, Neuratłiem. PeT 
traktacie toczą się za pośrednic­
twem Simona i Normana Davtsa. 
Jak dotychczas, rokowania nie do­
prowadziły do rezultatów. Tezy'są 
nadal całkowicie sprzeczne. Fran­
cja'sprzeciwia się odłączeniu spra 
wy równości praw ód- całokształtu 
problemu organizacji pokoju i uwa 
ża, że zre^zówąńie postulatów 
niernieckiołi może nastąpić tyflko 
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Dziś rozpoczynamy druk nowej powieści 

„Zaprzedane życie" 
kftfra w niezwykle żywych barwach, maluje inte­
resujące kulisy współczesnego żyda Warszawy 

Dwukrotnie przez Atantyk 
Rytykowny zamiar lotnika szwajcarskiego 

ZURYCH. 23. 11. Szwajcarski pi­
lot wojskowy por. Jucker ma za­
miar dokonać dwukrotnego prze­
lotu nad południowym i północnym 
Atlantykiem na trasie Dakar (Airy 

1 New ka) — Natal (Brazylia) 
York — Irlandia. 

Do lotu ma slyżyć aparat Bellan-
ca z silnikiem Wright 300 IJP. 

Data startu nie została jeszcze u-
stailona. 

-<-:-

KATOWICE, 23.11. — W Sądzie 
okręgowym w Katowicach rozpo­
czął się dziś rano proces karny 
przeciwko dyrektorom osławione­
go „Oswagu", wchodzącego w 
skład interesów ks. Pszczyńskie­
go. 

Oskarża prokurator dr. Nowot-
MOSKWA. 23. 11. Sowiecka rownretwem dowódcy morskich ny. bronią adwokaci Zdzfcławski, 

flota czarnomorska rozpoczęła sił zbrojnych Orłowa. Polski I Bay z Katowic oraz adw. 
swe zimowe manewry pod kie-1 iBrokman z Warszawy. 

Manewry sowieckie 
na morzu Czarnem 

w ramach francuskiego programu 
organizacji pokoju. 

Niemcy domagają się deklaracji 
wielkich mocarstw, przyznającej 
im równość praw. zanim powrócą 
na konferencję. 

Główny wysiłek delegatów an­
glosaskich skierowany jest obecnie 
— jak się zdaie — w kierunku do­
prowadzenia 

do wspólnej narady „czterech" 
(Francit Wielkiej Brytanii, Niemiec 
i Włoch) w obecności obserwatora 
amerykańskiego. 

Ponieważ Neurath oświadczył, iż 
musi wyjechać z Genewy w sobo­
tę, a Herriot zawiadomił, że w każ 
dym razie nie może przybyć w 
tym tygodniu do Genewy, delega­
cja anglosaska czyni starania o u-
zyskanie zgody von Neuratha na 
jego powrót i zgody Herrkrta, co 
do przybycia do Genewy w polo­
wie przyszłego tygodnia. 

Herriot 
Jest zdecydowany rzekomo nie wda 
wać się w żadne dyskusje, nię o-
parte na planie francuskim. To też 
szańce projektu narad . „czterech" 
wydają się nikle. 

Ogólnie określając, możnaby o-
becną sytuapję nazwać stanem im­
pasu. . 

i * • 

rów senatu i izby reprezentan­
tów, należących zarówno do par 
tji demokratycznej i republikań­
skiej, wz,ęło w dniu dzisiejszym 
udział w specjalnie zwołanem ze 
braniu w sprawie długów wojen. 
nych. Jak przypuszczają, rząd o-
becny będzie obstawał przy term! 
nie grudniowym spłaty długów. 

WASZYNGTON. 23.11. Korespondent 
waszyngtoński „New York Times" ojo-
wradtile się, iż Hoovcr nie ma zamiału 
zalecić kongresowi wyrażenia zgody 
na zawieszenie wypłat przypadają­
cych w grudniu, z tytutu dtugow euro­
pejskich, natomiast będzie on prawdo 
podobnie nalega! na ponowne powoła­
nie komisji konsolidacji dtugow z* 
względu na prawdopodobną ten rewi­
zje. 

Roosevelt rzekomo nie Jest równie* 
wrogo usposobiony do sprawy zbada­
nia długów wojennych wraz i Innem! 
zagadnieniami z chwilą, gdy obejmie 
władzę. 

„New York Times" przypuszcza, it 
Roosevelt uważa konferencje gospo­
darczą za- najodpowiedniejszy mo-
meirt dia poruszenia sprawy długów. 
Podobne ma być stanowisko wybitniej­
szych przedstawicieli stronnictwa demo­
kratycznego. którzy ustosunkowali sl» 
przychylnie do światowe] konferencji 
gospodarczej. ' 

Perwsza kolei 
na Sariiallnie 

MOSKWA. 23. 1J; Uruchom/o 
no pierwszą kolej żelazną na Sa-
chalinie. Lmja przecina wyscę 
wpoprzek, łącząc kopałhię nafty 
w Ochi z portem Moskałewo. 

Aresztowane dwu szpegow 
na polu (wciel) wo'skowycn we Francji 

LORIENT. 23. 11. Aresztowano 
tu pod zarzutem szpiegostwa nieja­
kich MaJou i Adama. 

Adam jest jakoby porucznikiem 
rezerwy. 

Obu osobników zatrzymano w 
pobliżu poła ćwiczeń wojskowych 

prayczem znaleziono przy ntefi 
przyrządy sygnalizacyjne, mapy 
sztabowe wybrzeży Bretonjl. róż­
ne notatki oraz podanie o paszport 
dla, pewnej kobiety, udającej się do 
Niemiec. 

Zeznania b. ministra Kwiatkowskiego 
w procesie „Oswagu" w Katowicach 

Odpowiedź Hitlera na pismo Hindenburga 
„Gotów rzucić swa osobo i partio na szalo ratowania ojczyzny" 

BERLIN, 23.11. Odpowiedz Hin­
denburga na zapytania Hitlera za-
komun kowana została przywódcy 
narodowych socjalistów we wtorek 
po południu pismem sekretarza sta 
mi v. Meissnera.. 

Treść obu. listów trzymana jest 
przez koła urzędowe w ścisłej ta­
jemnicy. Odpowiedź ta nie wyzna­
cza ostatecznego terminu w jakim 
Hitler ma określić swe stanowisko 
wobec warunków postawionych 
przez Hindenburga. 

BERLIN, 23.11. — Teł. wł. — 
Narady przywódców narodowo-
socjaiistycznych przeciągnęły się 

do późnego wieczora. W toku dy­
skusji dochodziło do ostrych starć 

Aiesztowan e dyrektora Jleropostale 
za betaniWM operacie 

PARYŻ. 23. 11. Andre Bouil-
lo.ux Laforrt, dyrektor admintstra 
cyjny Towarzystwa lotniczo-
pocztowego. oskarżony o doko­
nanie bezprawnych ooeracyj 

przy administrowaniu mająt­
kiem Towarzystwa, został w 
dniu dzisiejszym aresztowa­
ny. 

między poszczególnymi przywód- I 
cami. I stać tylko Hitler' 

W wynku obrad wyłoniono ko-| 1 ^ 1 unie, „je zostanie dzM 
misję która niezwłocznie przystą-1 kanclerzem, to zostanie nim za 4 
prta do opracowania memoTjalu,;mtestace. 0 n „f^ g ^ ^ 
precyzującego szczegółowo stano­
wisko partii narodowo - socjalisty­
cznej w sprawie 5 warunków, wy­
suniętych przez prezydenta Hin­
denburga. 

W skład komisji weszli m. in. 
Grzegorz Strasser, pos. Frick i 
Goebbels. 

Według memoriału, wyłonienie 
większości parlamentarnej na wa­
runkach, przedłożonych przez pre­
zydenta Rzeszy Jest niemożliwe. 

Sztab Hitlera nie ukrywa swego 
zakłopotania 'z powodu trudne] sy­
tuacji politycznej, w której znalazł 
się Hitler otrzymawszy 5 warun­
ków Hindenburga. 

BERLIN. 23.11. — W wywiadzie 
udzielonym dziennikowi bremeń-
skiemu „Nord-West Deutsche Zei-
tung". dr. Schacht na pytanie, czy 
nie chciałby zostać kanclerzem, Hitler stawia kontr - propozycję i 
odpowiedział 

„Kanclerzem obecnie może xo- |bec beznadziejnego położenia Nie-
Imleć i State wzrastającej nędzy 
nowe propozycje rozwiązania kry 
izysu rządowego w jak najkrót 
szyni, z góry ustalonym terminie. 
Propozycje te zamyka Hitler przy 
rzeczeniem rzucenia na szalę za­
równo swotel osoby, jak 1 całego 
ruchu narodowo . socjalistycznego 

BERLIN, 23.11. — Prezydent 
Reichstagu Gaehrtng wręczył dziś 
o godz. 6 min. 30 po południu sekre 
tarzowi stanu Meissnerowi odpo­
wiedź Hitlera na pismo prezydenta 
Rzeszy. Po wręczeniu tego pisma 
odbył Goehring z Meissnerem dlui 
sza rozmowę. 

Biuro prasowe par tji narodowo-
socjalistyozaej podkreśla, że w od 
powiedzi swej AdoM Hitler wyczer 
pująco uzasadnia swoje stanowi­
sko. wedle którego nie może przy­
jąć zleconej mu preez prezydenta 
Rzeszy misji czysto parlamentar­
nego rozwiązania przesilenia rzą­
dowego. ponieważ jest to nie do 
przeprowadzenia ze wzigłędu na u-
czynione przez prezydenta za­
strzeżenia. W piśmie tern jednak 

celem rozwiązania przesilenia rzą 
dowego 1 „uratowania ojozyzny' 

Sad powołał na rozprawę z wrze 
du dwu stenografów oraz dopuścił 
stenografa obrony, zaprzyslęgając 
wszystkich. 

Na rozprawie obecny był m. tn. 
poseł i senator Wojciech Korfan-
ty. który figuruje na włączonej do 
aktu oskarżenia Uście, jako czło­
nek rady nadzorczej „Oswagu". 

Oskarżony dyr. Ebelmg w swych 
wyjaśnieniach, składanych w jeży 
ku niemieckim, nie przyznawał się 
do zarzucanych mu przestępstw. 
przyznał jednak, że tranzakcje z 
ad boc powołana do życia paoiero 
wa firmą „Amonium Scliafhausen" 
były fikcyjne, i że książę Pszczyn 
ski wbrew postanowieniom statu­
tu uregulował półmilionową, należ 
ność za akcje Wyr gruntem, a nie 
gotówką. 

Tak samo nie przyznawał się do 
popełnionych nadużyć dyrektor 
handlowy „Oswagu" Ogiermann i 
dyrektor oddziału „Deutsche Bank" 
w Katowicach Caspar. • '.';.'• 

Na dzisiejszej rozprawie zezna­
wał w charakterze eksperta b. min. 
F. Kwiatkowski. Ekspertyza wypa 
dla bardzo niepomyślnie dla oskar 
żonych. 

Zamierzone zmiany 
w Min. Rolnictwa 1 w Banku Rolnym 

Według pogłosek, jakie rozeszły 
się ostatnio, w kołach politycznych 
Uczą się z możliwością rychłej zmia 
ny na stanowisku ministra rolnic­
twa i reform rolnych, a w związku 
z tern z powrotem obecnego mini­
stra p. Ludkiewicza na dawny u-
rząd prezesa państwowego Banku 
Rolnego. Sprawa ta podobno wią­
że się z terminem 5-letnlej ,ka<1encji 

'— tak oświadcza komunikat — wo prezesa państwowego Banku Rol­

nego. Termin ten upływa z końcem 
grudnia r. b., wobec tego w czasie 
tym winna nastąpić nominacja no­
wego prezesa. 

Jako kandydatów na stanowisko 
ministra rolnictwa i reform rolnych 
wymienają obecnego podsekreta­
rza stanu, prezydium Rady mini­
strów, p. Lechnickiego i obecnego 
wicemWsfra roln'ctwa j reform lól 
nych, p. Karwack.t*o. 



Odpowiedź polska 
na złośliwą propagandę p. Cumnsa 

NOWY JORK. 23.11. — Khtb ko-
reaoondemów prasy zagranicznej 
w Nowym Jorku podejmował az*-
siij śniadaniem b. niemieckiego mi 
nistra spraw zagranicznyca Cur-

w" przyjęciu tern przewodniczyć 
miał wiceprezes Klubu, nowojorski 
przedstawiciel Agencji PAT p. Mo­
rawski, Jednakże z powoda mowy. 
którą wygłosi! w Waszyngtonie 
Curtius w ub. czwartek, żądającej 
aneks/i Pomorza przez Niemcy. 
red. Morawski uważał, iż nie wol­
no mu Jako Polakowi przedstawiać 
Curtłusa, Jako szampiona miedzy-

W Mandżurii znów walki 
Ogłoszenie powszechnego poboru do wolska 

narodowej współpracy, pod tern GENEWA, 23-11- — Delegat cblń 
bowiem hasłem Gurtius odbywa s^, <rr. Jen, zakomunikował dziś 
propagandową podroż po Amery-lSej{re|arjat0W.j generalnemu Rady 
ce. | Ligi Narodów o wznowieniu przez 

W liście do sekretarza Klubu red. Japończyków działań wojennych w 
Morawski tłumaczy powód swej Mandżurii. 
odmowy orać prosi o zastąpienie Wojska japońskie w sile 1500 lu-
go, załączając tekst przygotowa- ^ o r K <s dzjał przypuściły, wed-
nej mowy. hut o&wSadczenia dr. Jena. po u-

W treści mowy podkreślony Jest orzedniem zbombardowaniu krtni-
obowiązek. Klubu prasy zacieśnia- czem, gwałtowny atak na pozycje 
nia braterstwa narodów, czego do­
wodem Jest serdeczna przyjaźń 
członków Klubu, należących 
najróżniejszych narodowości. 

do 

Zasiewy zbóż 
Zbiory owoców 

Główny Urzstd Statystyczny u-
staW powierzchnie zasiewów głó­
wnych ziemiopłodów w Polsce, z 
których dokonano zbiorów w roku 
bieżącym. Wynosi ona w tysią­
cach ha. j . n.: pszenica 1724,5. ży­
to 5644,3. jęczmień 1204,9. owies 
2217,0. ziemniaki 2711,8. 

W stosunku do roku ubiegłego, 
powierzchnia pszenicy zmniejszyła 
sie o 52 proc., żyta o 2.2 proc. Ję­
czmienia o 53 proc., owsa zwick-
szyła sie o 2,1, ziemniaków zwięk­
szyła sie o 0,2 proc. 

Jednocześnie obliczono wynfki 
zbioru owoców w Polsce. 

Były one następujące: 
obfity średni mały 

Jabłka 21 % 46% ™% 
grusskl 2% 23% 75* 
Śliwki 14« 37» 49* 

Najlepszy stosunkowo zbiór ja­
błek był w woj. warszawskiem. 
łódzkiem I kieleckiem; naigorszy 
w woj. polesklem i woi. poludnio 
wych. 

A cyDisKup Roop 
przejechany przez dorożkę. 

w Wasiauile 
•Nt wtorek nad wieczorem prze 

chodząc przez placyk przed ko. 
ściołem Karmełitów na Kraków 
skiem Przedmieściu 70-Iedni metro. 
poWa mohylowski. arcybiskup Ed­
ward Roop, dostał sie pod przeleż 
dżającą dorożkę konną. 

PoszwankowameKO dostojnika Ko 
ściota preewieziono dorożka do 
szpitala św. Rocha, gdzie stwier­
dzono ogólne potłuczenie 1 udzie­
lono pierwszej pomocy. Ks. arcy­
biskup pozostaje na kuracji w do-

Zbiór gruszek, poza woj. ślą­
skiem. południowemi i warszaw­
skiem — wszędzie mały. 

Zbiór śliwek najlepszy był sto­
sunkowo w woj. lubelskiem i Ma-
lostooklem; najgorszy — w nowo-
gródzkiem, wileńskiem i stanisła-
wowskiem. 

chińskie pod Jaokulak, 
Wywiązała sie zażarta walka, w 

toku które! obie strony walczące 
poniosły poważne straty w zabi­
tych i rannych. 

Rząd mandżurski ogłosił ustawę 
o powszechnym obowiązku służby 
wojskowej. Ponadto rząd mand­
żurski prowadzi -wśród ludności 
chińskiej ożywiona działalność pro 
pagandowa. mającą na celu spowo­
dowanie manifestacyj podkreślają­
cych zaufanie ludności do państwa 
mandżurskiego. 

W ten sposób — zdaniem dr. Je­
na — rząd mandżurski wobec Ligi 
Narodów chce wykazać, ii pań­
stwo mandżurskie powstało wyłą­
cznie na skutek dążeń ludności 
mandżurskiej. (ATE). 

Funt angielski zachwiany 
wśród niepokoili na giełdzie 

LONDYN, 23.11. — „FlMmcfał' 

304 krwawych bójek w Prusach 
plonem wrześniowej akcji aotityunef 

BERLIN, 23.11. — Wczoraj wie­
czorem na ulicach Berlina komuni­
ści usiłowali urządzić demonstra­
cje. W licznych wypadkach doszło 
do starć z policją, która zmuszona 
była do użycia broni palnej. 

Według danych statystycznych 
doszło w ciągu września na tere­

nie samych Prus do 304 krwawych 
starć politycznych, w których za­
bity. został jeden komunista, a 2S2 
osoby odniosły rany. 

W 45 proc. wypadków zaburze­
nia wszczęli komuniści, w 33 pro­
centach hitlerowcy, w innych so­
cjalistyczny Reichsbanner. 

LONDYN. 23.11. Wczorajsze u-
roczyste otwarcie nowel sesji par­
lamentu z zachowaniem tradycyj­
nego splendoru swą wspaniałością, 
stanowiło rażący kontrast do nie­
pokoju. panującego wczoraj na gieł 
dzie londyńskiej. 

Funt angielski byt poważnie za­
chwiany. 

W poniedziałek kurs funta przy 
zamknięciu giełdy wynosił 3,27 do 
larów. Wczoraj przed potudmean 
funt spadł do 325 i pół dolara, osią 
rając siwói najniższy kurs w rdku 
bieżącym. 

Po południu nastąpiła znaczna 
poprawa 1 funt przy zamknięciu 
notowano po kursie 3.26 3/4. a więc 
niżej aniżeli w poniedziałek. 

Jeżeli się okaże, że obecny i 
przyszły prezydenci Stanów Zjed­
noczonych nie mają zamiaru rzucić 
na szalę całego swego autorytetu 
i domagać się chwilowego chociaż 
by zawieszenia zapłaty długów 
wojennych, to kurs funta angielskie 
go ulegnie poważnemu spadkowi. 
Pesymiści twierdzą nawet, że na 
1 grudnia wynosić on będzie 3,20 
dolarów. 

News" donosł z Nowego Jorku o 
rokowaniach, prowadzonych przez 
Anglie z konsorcjum bankierów a. 
merykańskicli w sprawie kredytu 
na podtrzymanie kursu funta. 

Kredyt ma być udzielony pod za 
staw złota, które pozostanie jednak 
w skarbcach Banku Anglii. 

NOWY JORK. 23.11. — „New, 
York Times" zaprzecza wiadomo­
ści, jakoby rząd angielski podjął w 
Nowym Jorku starania o kredyty 
bankowe nod zastaw złota dla sola 
cenią kolejnej raty długu brytyj-
ekiego w Stanach Zjednoczonych 
w wysokości 95 mfljonów dolarów, 

Kardynał Hlond 
pa Zamku 

P. Prezydent RzplWej przyjął nat 
audiencji ks. Prymasa Kardynała 
Hlonda, któremu wręczył odenaki 
Orła Białego. 

Brońmy naszego stanowiska! 
Wysoki Komtearz ligi Naro-lsara ustała obowiązek Potoki znielsprawy była już rozpatrywana na ; rozszerzenia praw polskich in­

dów w Gdańsku wydał 3 decyzje [sienią wszelMch stosowanych od poprzedniej sesji Rady Ligi. Rozispekioratów celnych. Wnioski pol 
w sprawach celnych i kontyngen 
rów polsko - gdańskich. 

Komunikat P.A.T. w toj spra­
wie przyznaje, że decyzje wypa­
dły niepomyśiłnie dla Polski, któ­
ra we wszystkich trzech sprawach 
będzie musiała odwołać się do 
Rady IJgŁ 

Wniosek polski o zniesienie 
kontyngentów dla gdańskiej ken-
sumćji został odrzucony. O wy­
sokości tych kontyngentów de­
cydować bedsrie wobec tego 
ad hoc stworzony ongan polsko -
gdański z neutralnym przewodni 
czącym, wyznaczonymi przez 
Wysokiego Komfearza. Jednakie 
p. "Hosting zdawaj się rozumieć, 
że kontyngenty gdańskie nie po­
winny być uwidocznione i za­
znaczył, że organ, wyznaczony 
difa określenia kontyngentów po­
winien przygotować ich stopnio­
we zniesienie. 

W dniigiej decyzji Wys. Korni 

GIEŁDA 
GIEŁDA WARSZAWSKA 

z dnia 23-80 b. ra. 
Dewliy 

Holandia 358.50; Londyn 22.19 — 
22.22: Nowy Jork 8.922: Nowy Jork 
(kabel) 8.926; Pary* 34.90; Praga 
26.41; Szwajcałja 171.55. 

Papiery procentowe 
7 oroc. no*. stabilizacyjna 5438 — 

55.75*— 55.00 (w proc.): 4 proc. pot. 
Hwestvcvhra serlowa 103.80; 4 proc. 

•ooż. inwestycyjna 98.00; 4 proc. pań­
stwowa oot. premiowa dolar. 51-00; 
5 proc. konwersyjna 41.75 — 42.25: 8 
moc U Z. Banku Gosp. Kraj. 94.00 
(161.68); 8 proc. obie. Banku Oosp 
Krala*. 94.00 (161.68); 7 proc. U Z. 
Banku Oosood Kraj. 83.25: 7 proc. ob­
ligacje Banku Gospod. Kral. 83.25; 8 
proc. L. Z. Banku RbWiego 94.00; 7 
t>roc L. Z. Banku Rolnego 8325; 7 
oroc. L. Z. ziem. dolar. 50.50 (odcinki 
co 500 doi.) (w proc): 8 proc L, Z. 

niejakiego czasu ograniczeń porządzenie patekie zostało wte-
gdańsktego przywozu. Chodzi tu dy uznane jako „aotion dbrecte' 
głownie o towary t zw. „znaćjo-' 
nallzowaiie", t j . wyprodukowa­
ne czy przerobione w Gdańsku z 
artykułów kontyngentowych. 
Jak wiadomo, formalna stroma tej 

i musiało być odwołanie przez 
rząd Polski. Obecnie nastąpiła 
decyzja merytoryczna. 

Trzecia decyzja dotyczy reor­
ganizacja gdanskćego cclmictwa, 

Rekord lotnika sowieckiego. Lotnik 
sowiecki PiąlkowsklJ na nowym samo­
locie AIK-7 osiągnął rekordową szyb­
kość 325 kim na godzinę. 

Monarchiści rosyjscy obrażała Esto­
nie. Sąd w Tallinie wydal wyrok za-' 
kazujący debitu w Bstcmji dziennikowi 
monarchistów rosyjskich „Woźroidie-
nje" wychodzącemu w Paryżu; przy­
czyną zalratii jest artykuł obrażający 
narodowe uczucia Estonii. 

Wydanie posła w Gdańsku, Komisja 
prawnicza sejmu gdańskiego uchwaliła 
wydać sądom posła lriflerowskieito 
Orelsera. oskarżonego p obraie b. s e - l - j ^ H ; b ^l f f i£Ł*5 W t a h ' c z , ¥ , ; 
M.tnr» iMłKhWiM.'- ••*• - ' ' tOs*»n™a,soc}ald©mokratycrna w doi 

ziem. riot 47.50 (w proc); 4 I pół proc. 
L. Z. ziemskie 37.50: 8 proc. L. Z. 
Warszawy 56.50 — 57.13 — 57.00. od­
cinki po 1000 zł. 57.75 (w proc): 8 
proc. m. Piotrkowa 51.13 — 51.40: 10 
proc. m. Radomia 55.00. 

Bamk Potoki 86.50 — 87.00: Ltloop 
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z dflla 23-«o b. m. 
2vto standart I-szy 15.75 — 16.00. 

Il-«l standart 15.50 — 15.75; pszenica 
lara czerwona szklista 27.50 — 2800. 
pszenica Jednolita 26.50 — 27.00: psze 
ii^a zbierana 26.00 — 26.50: owies Je 
dnolity 1625 — 16.75. owies zbierany 
15.00 — 15.50: leczmień na kasze 15.00 
— 15.50. Jęczmień browarny 16JO — 
17.50: mąka pszenna luksusowa 45.00 
— 50.00. mąka pszenna 0000 40.00 — 
45.00; mąka żytnia py«owa 26.00 — 
26.00. mafca żytnia sitkowa i rasowa 
20.00 — 22. 

Batora JevełoWsky'ego>. 
Wstrząsy ziemi w Niemczech. Wczo 

raj zarejestrowano 4 minuty trwające 
trzęsienie ziemi w Nadrenii 1 Westfalii, 
wstrząsy były tak sHne. że popękały 
szyby: szkody nieznaczne. 

Starcie wiosko - iugoslowlaflskle. Na 
wyspie Bracca pod Splitem doszło do 
starcia między ludnością wioską I Jugo­
słowiańska. 

Gratulacje Papieża dla o. Herrlofa. 
Papież polecił nuncjuszowi w Paryżu 
wyrazić premierowi Herriotowl gratula 
c)ę z powodu szczęśliwego ocalenia od 
zamachu na pociajr pod Nantes 

Bezrobocie w Niemczech. Po prze!-
ściowem polepszeniu na rynku pracy w 
Nlomczech. w pierwszej polowie Rsto-
pada liczba bezrobotnych wzrosła o 
156.000 i wynosi obecnie 5.265.000. 

Katastrofalne Wylewy. Wskutek wy 
lewów w departamencie Huila w Co-
łiMrthii zKineto około 100 osób. Tysiące 
ludzi pozostało bez dachu. 

5 dni pracy na tydzień. Pamamery-

kańskie towarzystwo lotnicze. Ouaran 
ted Trust Company. Bankers Trust 
Conroauy oraz Federal Reserve Bank 
w Nowym Jorku zaprowadztły 5-divio 
wv tydzień pracy. 

Kaustrolł statku. U wybrzeży Uru­
gwaju rozfbił sie ©arowiec grecki „Co-
tondria". Niema nadziei na uratowa­
nie statku. 

Trocki! oousclt Francie. TrookiJ i 
zona i trzema detektywami przejechał 
urzez Paryż I uda! sie do Dunkierki. 
gdeie wsiadł na okręt. i>lyiiacv do Da­
nii, 

nej Nadrenii została zawieszona na 5 
dni za opublikowanie airtvfeulu ataku­
jącego wlcekomisarza Prus. Brachta. 

O dobrobyt w Ameryce. Patriarcha 
serbski nakazał, aby w przyszła nie­
dziele we wszystkich prawosławnych 
kościołach odbyły sie modły na talen­
cie rychłego dobrobytu w Stanach Zje 
dnoczonych, gdzie żyje przeszło mlljon 
emigrantów hutostowiańskich. cierpa-
cych wskutek obecnego kryzysu wici 
ki niedostatek. 

Zamach na pociąg. Na torze kolejo­
wym koło Hamm w Niemczech znale­
ziono na szynach 4 oacakt dynamitu 
Na materiał wybuchowy bvłbv naje­
chał pociąg pospieszny z MUnster. 

Bunt w wlezieniu. W wiezieniu As-
kerbus w Oslo wybuchł bunt więź­
niów. Aresztancl. oracujacy w kuźni. 
rzucili sie z roznaloneml do czerwono 
ścI sztabami żelaaneml na dozorców. 
obezwładnili !ch l odebrali klucze. U-
cieczke więźniów udaremniła policja. 
która stłumiła bunt. 

akie zostały odrzucone. Gdańsk 
według decyzji p. Rostikiga nie 
jest obowiązany stosować s:ę do 
Wflskich przepisów sanitarnych i 
policyjnycli, o Me chodzi o przy­
wóz towarów zagranicznych. 

Co ste tyczy wreszcie wniosku 
polskiego o wypłacenie przez 
Gdańsk odszkodowania 54 rntłjo 
nów złotych z powodu tmewła&ń-
wego stosowania przepisów 
przez gdańskie urzędy cetne, to 
zdaniem Wysokiego Komfeairza, 
nie zostały dostarczone dosta-
tecaie dowody prawne i faktycz­
ne i wniosek polski łtic mógł być 
uwzględniony. 

Ponieważ zapowiediziane zosta 
io przez Potekę odwołanie sie do 
Rady Liigif, nie wątpimy, że apele, 
jakie będą opracowane przez 
kompetentne czynniki, uzupełnią 
Inki argumentacji i doprowadzą 
do pomyślnego załatwienia wszy 
sttkjich •trzech spraw na Radzie Li­
gi Narodów. 

G. 

Wieltfe proakty 
Daba'a 

RYQA 23.11. Byty poseł do Sej­
mu, znany komun sta polski Dąbal, 
przybył do Kijowa w charakterze) 
specjalnego delegata białoruskiej 
akademii nauk ceiem omówiena z 
przedstawicielami rządu Ukrainy; 
sowieckiej projektu tak zw. wiel­
kiego Dniepru, opracowanego prze* 
samego Dąbala. 

Praca i-mast zasiłków 
w m-ołaifi beuobotnych 
Powołane niedawno do żyda vr 

min. opieki społecznej biuro dla 
spraw zatrudnienia • bezrobotnych, 
opracowuje ostatnio projekty orga­
nizacji zespołów pracy. Projektu 
te mają na celu dawanie w więk­
szym stopniu bezrobotnym pracy 
zamiast różnego rodzaju zapomóg. 

Akcja powyższa pozostaje w 
ścisłym związku ze zmniejszeniem 
sie sumy zasiłków, wypłaconych 
przez Fundusz Bezrobocia oras 
zmniejszeń em sumy ustawowych 
dopłat skarbu państwa. W ten spo­
sób umożliwia s:e asygnowaml* 
większych kwot na zatrudoaiiu« 
bezrobotnych. 

Kto dali pratt aezroóotnym, 
(en powieksia dobrobyt krala 

- : « j -

Odroctme procesu adw. Heytfukowskieoo 
dis weiwana dodatkowego świadka 

Rozprawy w procesie adw. Ste 
fana Heydukowskiego, oskarżone­
go o sprzentewierzeime pieniędzy 
klientów — odroczono do soboty. 

Powodem odroczena było nie­
stawienie sie prok. Ooetla, na któ­
rego powoływał się adw. Hertz-
Łukański, a który miał zeznawać 
w charakterze świadka. 

Wtorkowe posiedzenie sadu 
wypełniło odczytanie aktu oskar 
żenią oraz przesłuchanie oskarżo­
nego. 

Udzielił on obszernych wyja­
śnień, dotyczących jego stosun­
ków ze zmarłym nasflpnle śmier­
cią samobójczą Stefanem Wisłoc-

kim. 
Jermi to oskarżony miał powie­

rzyć pieniądze kllentó.w do prze­
chowania w safesie. " Po śm.ercł 
W^słockiego pieniędzy tych tani 
nie znaleziono. 

Co sie z niemi stało, oskarżony 
nie wie, nie chce jednak obciążać 
pamięci zmarłego przypuszczeniem 
przywłaszczenia. Wisłocki. przed­
stawiciel firmy Scheibler i Groh­
man był człow!ekiem zamożnym ł 
zasługiwał na zupełne zaufanie. 

Wysłuchawszy tych wyjaśnień, 
sąd proces odroczył, bowiem ze-
znana prok. Goetla posiadają dla 
sprawy poważne znaczenie. 
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ZAPRZEDANE ZYCIE 
— W banku Jest dwieście złotych... 
- B i i e ! . . . 

' ' Zakotski powiedział to słowo prawie maon> 
Malnie. Nie rozumiał jego znaczenia. „BUe* — 
powtarzał tego wieczoru kilkadziesiąt już razy. 
„Bi?"'wszystko co było w bamku. Przegrywał.-

Wokół długiego stołu, nakrytego czerwo­
ną sukienną serwetą, siedziało dwunastu męż­
czyzn. Ubrani byli tak rozmaicie, że już to sa­
mo świadczyło o różnorodności towarzystwa, 
Ktoś był w* fralcu, ktoś w smokingu, ale i pod 
niszczonych marynarek było k3ka. 

' - Potajemny dom gry. W prywatnym mie­
szkaniu. Jeden z tych, które tropi policja. 

Stół, przy którym siedzrełi. był stołem ja-
dądnego pokoju. W nlewletkim satonfcu obok 
stał stolik nakryty obrusem z zaimprowizowa­
nym bufetem. Wódki, przekąski, piwo i... pącz­
ki, o które ngdy mkt nie pytał. P ° t r ^ l e b y ' y 

na wypadek niespodziewanej wizyty poroji. aby 
świadczyć,, że. „przecież to jest prywatne, towa­
rzyskie przyjęcie". 

Trzeci pokój tego mieszkanka był sypialnią. 
Drzemał tutaj teraz pan domu, czutjny. gotowy 
zerwać ste z łóżka w razie Jakiegoś alarmu. 

Dz» nie było wielu gości. Jakoś „nagania­
cze" nie bardzo się spisali. Natomiast — dobra­
ne towarzystwo. Gra wysoka. 

Tempo nadawał nowicjusz. Własne £a«oi-
stó. Wprowadzono go tutaj po raz pierwszy, 
a zarekomendował się odrazu pierwszorzędnie. 

Zdawało mu się, że nikt go a e zna i może 
śmiało odgrywać rolę zamożnego obywatela 
ziemskiego. Tak się nawet przedstawił towa-

stwu. Przy kieliszku przed grą opowfcd* 

o ciężkich czasach jakie przyszły na rolnictwo 
Gospodarz słuchał z pobłażaniem. Wiedział do­
brze. że nowicjusz jest urzędnikiem magistratu, 
lubiącym się zabawić raz I drugi w tygodniu, od­
wiedzającym w sezonie tor wyścigowy bardzo 
regułairnie... Udawanie „jaśnie pana" było jego 
słabostką... 

Skąd bral na wszystko pieniądze? „Naga­
niacze" miełi go już dawno na oku i wykryli 
wreszcie, że wbrew przypuszczeniom pan Sta­
nisław Zakoteki nie jest bynajmniej defraudan­
tem, którego lada dzień zanikną. Przed cztere­
ma miesiącami otrzymał spadek po Jakimś wu­
ju, istotnie obywatelu ziemskim i te kilkanaście 
tysięcy puszczał, po trzy — cztery tysiące mie­
sięcznie. Nie więcej. W tym przepuszczaniu był 
pewien, można powiedzieć „budżet". 

Ile jeszcze zostało? I na to pytanie nie tno-
gK dać odpowiedr: „naganiacze" domów gry, 
w chwili gdy zdecydowali się „wykończyć" lek­
komyślnego spadkobiercę. Wiedzieli tylko, że 
trzeba się śpieszyć. Nie na długo starczy... 

Wledzał też i Ząkorski, że trzeba się śpie­
szyć. On jeden wiedział napewno, że ze spadku 
po wuju nie pozostało Już mc. Właśnie ryłko te 
tysiąc paręset złociszów. które zabrał do portfe­
lu, gdy go zaproszono na „skromną" pulkę. 

...I w domu zostawił 500 złotych. Ostatnie, 
najostatmejsze pięćset z tych kilkunastu tysięcy, 
które zaraiz po odebraniu od rejenta miały pójść 
do P.K.O. jako żelazny kapitał na nowe, lepsze 
życie. 

Ten wieczór miał zdecydować „albo — aibo". 
O, gdyby dziś Zakolski wygrał — zerwałby z ży­
ciem ostatnich miesięcy. Napewno. Tak posta­
nowił. Taką decyzją niezłomną, „pod słowem 
honoru" danym samemu sobie, uspokoił sumienie, 
idąc na grę. 

— Raz jeden zagram... Może w ten sposób 
„odrobię" Jakieś parę tysięcy, a potem — szlus! 
Pieniądze pójdą do P. K. O. pod cztery spusty. 
Paję słowo- Słowo honoru... 

Tak rozmawiał z własnemi myślami. 

Ale przegrywał. 
W chwil:, gdy po raz ostatni usłyszał słowa 

bankiera — „w bankii jest dwieście złotych" — 
odpowiedział raczej już machinalnie: 

— Bije!... I 
Sięgnął po karty, spojrzał i nieomal krzyknął 

z emocji: 
— No, nareszcie!... Mam osiem!... 
— Ale dziewięć wygrywa — odrzekł ban­

kier, odkrywając swoje karty. Panu rzeczywi­
ście dzislasj nie idzie, dodał z grzecznym współ­
czuciem. 

Zakolski nawet nie s'ęgnął do kieszeni po 
pieniądze. Po co? Przed nim, na stole, leżały 
trzy dwwteiestozlotówki. To wszystko. W port­
felu nie było nic. 

Odsunął się od stołu. Wstał. Był Mady 
i zmieszany. 

Wszyscy z niepokojem spojrzeli na nieco. 
Zapanowała cisza. 

— Ja przepraszam — zaczął bąkać. Nie 
spostrzegłem się... Pan wybaczy.. Nie mam przy 
sobie pieniędzy... Jeśli pan pozwoli — pojadę do 
domu I przywiozę... 

Wszyscy teraz zerknęli na bankiera. 
Twarz Jego miała wyraz kwaśnej niechęci. 
— Szkoda że pan nie uprzedził — wycedził 

niegrzecznie. 
Zakolski zatrząsł się, jakby go kto spolicz-

kował. Zakipiała w nim krew. Z hałasem od­
sunął krzesło. 

Lecz oto już stał w duzwiach gospodarz, 
którego obudziła z drzemki nagła cisza w poko­
ju gry. 

— O co panom chodzi? — spytał niespo­
kojnie badając -wzrokiem sytuację. Zakolski miał 
mmę szczerze oburzonego obrazą dżentelmena. 
Gospodarz zrozumiał, że ten Jest najniebezpiecz­
niejszy, Jeśl! chodzi o awanturę. 

— Ależ panie Zakolski — rzekł podchodząc 
bttżcj. Może panu zabrakło pieniędzy? Służę 
panu... 

Dług został wyrównany. Gra potoczyła sie 

dalej. Gospodarz z Zafcolskim wyszli do „bufetu". 
W chwilę potem zgrany gość wybiega! 

z bramy. Obudził drzemiącego w taksówce szo­
fera. Kazał się wieźć na Mokotowską. 

W domu, w prawej szufladzie biurka leża* 
ła skórzana teczka. O niej teraz myślał Zakolski, 
Były tam pieniądze magistrackie. Razem 30 ty* 
slecy. Kaucje z ofert na jakieś dostawy. Pienię­
dzy tych Zakolski nie zdążył wczoraj przekazać 
do kasy. 

— Pożyczę jutro od żyda. Kredyt przecie* 
mam — myślał. 

Jak warjat wpadł do .mieszkania. ZapaW 
światło w gabinecie. Dopadł biurka. 

' Spostrzegł leżący na nim list rekomendowa."< 
ny. Schował do kieszeni. Spieszył się. 

Z teczki odliczył najpierw tylko dwa tysiące, 
Potem zawahał się — i doliczył jeszcze trzy. 

— Tak, pięć to okrągła suma.„ Lepiej mlećj 
więcej — pewniej człowiek gra™ 

Wybiegł. W taksówce kazał sobie zapalić 
światło i teraz sięgnął po list. W kopercie był 
jeden dolar i niewielka kartka następującej tre­
ści: 

„Nie trzeba nigdy tracić nadziei. Gdy spot­
ka pana n!eszczęścle niech pan się zwróci do 
mnie. Czekam codziennie między godzmą siód­
mą i dziewiątą wieczorem w kawiarni „Stylo­
wej". Znam pana i poznam. Posyłam dolara na 
szczęście. Takich dolarów może być dużo. Nie> 
trzeba nigdy tracić nadziei". 

Taksówka zatrzymała się. Zakolski zmiętyi 
list wsunął do kieszeni palta 1 wyskoczył. 

W chwilę potem otwierano mu Już na umó­
wiony sygnał drzwi mieszkania gdzie gra trwała 
bez przerwy. 

Zakolski z miną księcia zasiadł do stołu. 
Demonstracyjnie wyłożył przed siebie kilka se­
tek. 

O tafcmmczym Kście zapomniał wkrótce. 
iC. d. n.) 
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„Zaręczyny" na dwa tygodnie 
Ośmiohitomelrowy. •. pocałunek 

Wielki „ekspert spraw mika-
łych" powieściopisarz francuski 
Maurycy Bedel w zabawny spo­
sób kreśli obrazki zaczerpnięte 
ze swobody obyczajów ludów 
północy. 

Coraz mniej jest w Europie kra­
jów, w których zaręczyny mają 
wartość ważnego zobowiązania, 

Zwyczaj prowizorycznych zare 
ozyn jest zato bardzo rozpowszech 

Bułgar/a 
oczekuje... 

Król I królowa bułgarscy oczekują ra­
dosnego zdarzenia. Na wypadek przyj­
ścia na świat męskiego potomka, któ­
ry byłby następca tronu, przygotowują 
w całym kraju wielkie uroczystości. 

i * 

niony w północnych Niemczech, 
gdzie młodzi ludzie „zaręczają się" 
na tydzień, miesiąc, lub rok. Naj­
częściej takie zarzeczyny, zwane 
tam też „małżeństwami na próbę" 
odbywają sie w okresie wzed Bo-
żem Narodzeniem, koto 20 grud­
nia. Młoda para zaczyna mówić 
do siebie „ty". wychodzić razem 
wieczorami, tańczyć i na noc 
każde aibo wraca do rodziców, 
ałbo też nie wraca. Przyjęte są 
też wspóbie kilkutygodniowe wy­
cieczki, wyprawy narciarskie. Ten 
kto ma więcej pieniędzy, płaci, 

Uważa się ze eleganckie ze stro 
ny młodzieńca, ieżeJi pozwala 
swej towarzyszce płacić część 
kosztów, jeżeli przyjmuje od niej 
drobne podarunki, jak saoitka do 
krawata, czy flakon perfum. Jeżeli 
oit jest bogaty, ona, chętnie przyj­
mie od niego wzamian suknie. ka­
pelusz. pantofle, a nawet kilkaset 
marek gotówka. 

Wszystko to idzie na rachunek 
owej wolności, która uszlachetnia 
wszystko, czego sie tfarie, nawet 
pieniądze. 

Wiadomo, co oznaczają „zarę­
czyny" w Norwegii. , 

Pamiętam owe wieczory zimo­
we w Oslo, kiedy po całym dniu 
pracy, na wzgórza podmiejskie 
wylęga tłum roześmianych dziew 
ozait w kosUumach narciarskicli, 
oraz młodzieńców z fajkami w u-
sfacli, narciarskich czapeczkach 
przekrzywionych z fantazją i spo­
dniach związanych w kostce wel-
nianemi wstążkami o narodowych 
barwach. 

To wszystko pary narzeczo­
nych. 

Wszyscy oni zanełniaja potem 
podmiejskie restauracje. Piją. pa­
la. jedzą „smoerrebred", rybę wę­
dzoną na razowym chlebie, konfi­
tury. A potenv ogrzani, najedzeni 
przypasują nanowo narty i .parami 
poprzez ciemne drogi leśne, ciąg­
ną ku oświetlonemu miastu. 

Bardziej zakochani. et którzy 
(: 

Bolszewicki kat 
zakończył życie pod g fofyncf 

Centrala służby śledczej w Paryżu 
wydaje specjalny biuletyn, przeznaczo­
ny do użytku funkcjonariuszy bezpie­
czeństwa. Są to urzędowe wykazy 
zbrodni, życiorysy zbrodniarzy, spra­
wozdania z- procesów, kar i egzekucji. 

W powodzi suchych protokulów, 
wśród rubryk drobnych kradzieży, o-
szustw, bójek, przewija się tam raz-oo-
raz Jakieś głośne nazwisko, Jakaś wiel-
fc« zbrodnia. Tak np. wiele miejsca 
poświecono Gorgulowowi. 

W Jednym z ostatnich biuletynów 
znajduje się wzmianka o niejakim Me-
negikjante, straconym na gilotynie za 
zabójstwo żony. 

Ponura to I osobliwa postać. Mene> 
gikjan, Ormianin z pochodzenia, byl ka 
tern sowieckiej Czek̂  w latach 1919 — 
1921. „Pracował" przeważnie w Ode-
sie, zwłaszcza w krwawym 1920 roku, 
kiedy to wojska bolszewickie wyparty 
* Krymu „białe wojsko" Wrangla I De 
nikina. 

Menegikjan własnoręcznie powiesił | 
w tym czasie około 150 skazańców. 
Byl szefem całego sztabu katów osła­
wionej odeskiej „Razwiedki" I nieraz 
podczas egzekucji masowych (a te by­
ły podówczas na porządku dziennym) 
.pracował" przez szesnaście godzin na 
dobę. 

W roku 1921 nerwy Menegikjana nie 
•wytrzymały. Popadł w obłęd. Nie­
bezpiecznie chorego umieszczono w 
szpitalu wariatów, skąd wyszedł po 
dziewięciu latach, pozornie zupełnie 
zdrów. Wyjechał do Paryża, gdyi ro­
dzina jego sądziła, Iż całkowita zmiana 
Moczenia, klimatu i warunków zewnętrz 

nych — uzdrowi go ostatecznie. 
Tak się nie stało. Menegricjan w Pa 

ryżu zaczął miewać ataki szalu. Pod­
czas Jednego z tych ataków zamordo­
wał w bestialski sposób swoją zonę, 
z którą żyl przeszło 30 lat. Podczas 
aresztowania stawiał opór policji 1 zra 
nil kilku policjantów. 

Sąd skazał go na gilotynę. Tak wiec 
bolszewicki kat, ongiś .miecz rewolu­
cji" rosyjskiej, zakończył swe ponure 
życie. 

Dowcipne 
prawdy 

Znany humorysta niemiecki Roda 
Roda ułożył szereg znakomitych, cię 
tych aforyzmów. 

— Ludzkość dzieli się na dwie części: 
tych, co się źle, niewłaściwie wyra­
żają i tych, co tamtych nie rozumie­
ją. 

— Przechodzi wiele lat, zanim świat 
zauważy, że mędrzec zgłupiał. 

— Literatura to koncert ociemnia­
łych dla głuchoniemych. 

— Głupstwo spostrzegają zawsze 
najpierw Jego ofiary, potem dopiero, 
sprawcy. 

— Satyra to mądrość, która się 
rozzłości. 

— Ironia to córka nienawiści i 
wdzięku. 

— Twierdzenie „dziś Jest 23 listo­
pad" było wczoraj jeszcze kłam­
stwem i będzie niem Jutro. Tak się 
dzieje ze wszystkiemi niemal praw­
dami. 

zaręczyli się dopiero jesienią, wra­
cają do miasta na sankach,' zwa­
nych w Norwegji „kjaelke". 

Dziewczyna siedzi z przodu. 
młodzieniec za nią. przytrzymując 
ją kolanami. Trzyma la na sercu, 
jest jag poduszka, materacem. Sa­
nie posuwają się powoli odbijane 
zapomoca długiego keja. Droga 
ma niekiedy wiele kilometrów. 
Ale to nic bo młodzi są zakocha­
ni, noc jest piękna. niebo gwiaździ 
ste. dziewczyna odwraca twarz 
ku swemu towarzyszowi. Pocału­
nek ma niekiedy, długość trzech, 
czterech lub piechi kilometrów. 

Znam pewnego norweskiego 
chłopca, który zapewniał mniie, że 
pocałunek, jaki zamienił z narze-
ozoną trwał półtorej godziny na 
przestrzeni ośmiu kilometrowi i 
przy 20-tu stopniach mrozu. Trze­
ba mieć wiele zdrowia I namięt­
ności. by pobić taki rekord. Nale­
ży dodać, że młodzieniec ten byl 
no raz nierwszy dopiero zaręczo­
ny. 

A wiec, jeżdżą na nartach, na 
saniach, całują sie. 

A potem miłość, mija, „Zegnaj, 
Ragtihikl! — Dowidzenia, Johan". 

I już zaręczymy zerwane... 
Maurycy Bedel. 

(Przedruk wzbroniony). 

Siedem zamordowanych kobiet 
Wampir z Linzu przed sądem 

W Linzu, w Austrii rozpoczął sie 
wczoraj proces niemniej sensacyj­
ny od głośnego w swoim czas.e pro 
cesu wampira z DuesseMorfu. Na 
ławie oskarżonych zasiadł pomoc-
n/k rzeżmifca Leitgob. który ma na 
sumieniu 

śmierć siedmiu oliar. 
Zadziwiający jest fakt, że czło­

wiek ten popełnił owych siedem 
zbrodni w ciągu 3 i pół lat, to jest 
popełniał po dwie zbrodnie na rok. 

Wszystkie byłyby zostały nie-
wykryte, gdyby nie ostatnia zbro­
dnia, zamordowanie żony architek 
ta Janka w Linzu które otworzy­
ło oczy policji miejscowej. 

Pierwsza zbrodnia Leitgoba się­
ga czasów przedwojennych. W mar 
cu 1912 r. władze w miasteczku 
a u str Jackiem Ried znalazły powie­
szoną we własnem mieszkaniu 
47-lefcnią Marję Lederer. 

Powszechnie sądzono, że zaszedł 
tu wypadek samobójstwa. 

Dopiero teraz, po 20-tu latach 
Leitgob przyznał się, że zmarła by 
la jego narzeczoną i że to on ją 
udusił, a potem powiesił. 

W r. 1916 Le?tg6b znajdował sie 
na rosyjskim froncie. Ody jechał 
na urlop, prosił go kolega z pułku 
Jan Danner, by zabrał dla jego żo­
ny. mieszkającej w Linzu, pienią­
dze. W nocy 18 października -prze­
chodnie ujrzeli płomienie, wydoby 
waijące s ę z mieszkania Dannerów. 

N a w y s t a w i e lotniczej w P a r y ż u 

Danuerowa spłonęła w łóżku. To 
Leitgob, po obrabowaniu mieszka­
nia Darmera, udusi) jego żonę. a 
potem 

podpalił mieszkanie. 
Następną ofiarą „potwora" była 

90-łetnia staruszka, babka jego żo­
ny. Zadusił ją. jak tamte kobiety. 
Śmierć staruszki miała przyspie­
szyć otrzymanie przez LeRgotoa 
spadku. 

Po tej zbrodni wkrótce nastąpi­
ła nowa. Na przedmieściu Linzu, w 
małym domku mieszkał urzędn?k 
kolejowy Renezeder z 35-letrrią żo­
ną Marją i 11-letaią córeczką. Pew 
nego dnia, gdy urzędnik wrócił z 
roboty, a córeczka jego ze szko­
ły, zastali domek w płomieniach. 
Mar ja Renezeder nie żyła. Po­
wszechnie sądzono, że był to wy­
padek. Nikt nie wiedział, że zmar­
ła spotykała się potajemnie z Leit-
góbem i że on był jej zabójcą. 

Przed jedenastu jaty Lmzem 
wstrząsnęło potworne morderstwo. 
Na łąkach podmiejskich znaleziono 
zwłoki młodej robotnicy Marji Ka-
peimeier. Wtedy po raz pierwszy 
ślady doprowadziły do Leitgoba. 
Ale ten wyparł się wszystkiego i 
z braku dowodów musiano go zwol 
nić. Obecnie, Leitgob przyznał się 
i do tej zbrodni. 

W parę tygodni po śmierci owej 
robotnicy „potwora" złapano na go 
rącym uczynku mordu rabunkowe­
go. dokonanego w lesie na osobie 
przechodzącej żony kupca. 

Wówczas skazano go ną 10 lał 
więzienia. 

W listopadzie 1931 r. opuścił wic 
zienie i natychnrast 

znalazł nową ofiarę. 
Była nią Maria. Oberleitner, aku 

szerka. Zbrodniarz wtargnął do 
niej nocą przez okno. Na śledz­
twie twierdził, że na jego widok 
kobieta sama umarła ze strachu. 

Ostatnia zbrodnią potwora było 
zamordowanie małżonki architekta 

pani Jank w jej willi podmiejskie!. 
Schwytano go. 
Obecnie rozpoczął sic proces. 

..Potwór" będzie odpowiadał za sie 
dem zbrodni odraził. Niemal pew-
iicni jest, iż czeka go kara śmierci. 

Szkoła 
kominiarzu 

W tych dniach Prezydent Republiki Fr dncuskieu Lebrun dok «nal otwarta XIV 
wvstawv lotniczel w Grand PaJais w Paryżu. Na zdjęciu Prezydent Lebrun 
ogląda eksponaty w towarzystwie zna nego pioniera lotnictwa p. Bleriot. 

-:)*<:-

Jak bombardowano Paryż 
Kartka z wielkiej wojny 

Żyiemy leszcze wciąż w obrębie 
wspomnień z wielkiej wojny. Potęż­
ne zapasy, Jakie wstrząsnęły świa­
tem przez szereg lat do dziś dnia nie 
przestały rzucać cienia na życie naro­
dów. To też niezmiernie Interesują-
cemi są wszelkie przyczynki, Wy­
świetlające najdrobniejsze nawet 
szczegóły lat wojny. 

Ostatnio ukazała się w druku ksfąż 
ka pułkownika , artylerii amerykań­
skiej. H. W. Millera o bombardowa­
niu Paryża przez Niemców w roku 
19-18. Niemcy wówczas ostrzeliwali 
Paryż z odległości 126 kilometrów z 
dział o niezwykłej sile. Ogółem od 
kwietnia do sierpnia 1918 roku rzu­
cono na Paryż 367 pocisków, których 
ofiarą padło 250 zabitych i 640 ran­
nych. 

Płk. Miller w swojej książce poda­
je szereg nieznanych dotąd szczegó­
łów o konstrukcji owych potwor­
nych dział. 

Co wróża gwiazdy na dzień 24 listopada? 
Niemiłe nastrole 

m'. 
„_ Zaznaczy się to Już 

I w godzinach ran-
! nych. które mimo 
| zwiększoną uczucia 

polepszenie widoków na przyszłość lub 
też sytuacji finansowej. Ale pod wzgle 
dem stosunków z osobami wyżej posta-
wionemi wieczór dzisiejszy zarówno 

wość i wrażliwości iak i dzień cały przedstawiać się bę-
przyniosą nam rów-j dzie ujemjie. 
nież sytuacje napie-\ Dziecko dziś urodzone — inteligent­

ne, subtelne, wrażliwe na osoby płci 
odmiennej — będzie dbać o swój wy­
gląd zewnętrzny i starannie dobierać 
sobie przyjaciół. 

•ta , _ ^ _ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ _ połączeniu z 
kłopotami i niepokojem. Nasze wysił­
ki życiowe w tym czasie przedsiębrane 
mogą nie wydać rezultatów dodatnich. 

Ranek dzisiejszy przyniesie nam po­
drażnienie nerwowe, które może się wy 
lądować w opozycji i niezgodzie. Wo­
bec tego należy dążyć do zachowania 
spokoju l równowagi i nie dać sie po­
nosić uczuciom, które dzisiejszego ran­
ka będą jeszcze mniej aniżeli którekol­
wiek mogły nam służyć za dobrego 
przewodnika. 

Możemy też zetknąć sie z podstępa­
mi. oszustwami, ale najgroźniejszym 
•aszym wrogiem będzie w tym wy­
padku — nasza wiosna tmpulsywność. 

Godziny południowe również nie­
szczególnie się zapowiadają, przyno­
sząc smutne nastroje i depresje, dając 
nt ten czy inny sposób powody do nie-
Mdowolenia. Wogóle dzień dzisiejszy 
nie oszczędzi nam rozczarowań i do­
piero wieczór obiecuje zmiany na lep­
sze. 

Zaznaczy się to wyraźniej po godz. 
tt-ej, lako poprawa nastroju, zetknie-

Dziś: 
WINSZUJEMY 

Janowi. 

ROZKOSZ 
Gtuinanowie kupili sobie 

działkę ziemi koło Otwocka. 
Pewnego raąu odwiedza ich 

znajomy. Pada" właśnie ulewny 
deszcz, lecz mimo to Gutmano-
wie spacerują po swoim o~ 
gródku. 

— Co to ma być? — dziwi s.e 
znajomy. 

— Ach! — odpowiada Gut-
mari — Pan n-!e masz pojęcia, 
co to za rozkosz jak na czło' 
wieka we własnym ogrodzie 

•te s sympatyczneon osobami pewne pada jego .Własny deszczl UU 

Działa te montowano w lasach 
Crepy. Były to olbrzymie machiny, 
ustawionle na specjalnie skonstruo­
wanych podstawach betonowych. 
Waga pocisków wynosHa 120 kilo­
gramów, przyczem każde, działo (w 
ilości 6) było obliczone na oddanie 
zaledwie 60 strzałów. 

Ciekawą Jest „podróż" samego po­
cisku. Szybkość początkowa pocisku 
wynosiła 1700 metrów na sekundę. 
Później gdy pocisk byl na wysokości 
około 20 kilometrów podnosiła się do 
2500 metrów na sekundę. Spadał zaś 
pocisk na ziemię z szybkością około 
2000 mtr. na sok. Cala podróż poci­
sku trwała około trzech minut. 

Zniszczenia, jakie spowodowały po 
ciskl .niemieckie w Paryżu* nie były 
stosunkowo zbyt znaczne. \Bombardo  
wanle Paryża w roku 1918 (miało ra­
czej efekt moralny, wywołując nie­
słychaną depresję i panikę w stolicy 
Francji. 

W ę d r u j ą c a g ó r a w Szwajcari i 

W kantonie Glarus w Szwajcarii znajd uie sie niezwykle ciekawa geologicznie 
córa Kilchenstock. która zmienia swoje położenie, posuwając sie w -stronę 

miejscowości LintaJ 1 arołac.Jej zoiszozeaiatn, 

Berlin posiada wzorową szkole komi­
niarstwa. Przyszli majstrzy iego lacha 
otrzymula tam teoretyczne oraz prak­
tyczne wiadomości. Na 'zdlęclu ćwi­
czenia w kominie, wzniesionym na t«# 

cel w klasie. 

Kto zapłaci za... warkocz? 
Fauslowska Małgorzata przed sądem 

Pan dyrektor Schmieren był dy­
rektorem wędrownego teatru nie­
mieckiego. Objeżdżał ze swym ze­
społem Prusy Wschodnie, wstępu­
jąc do każdego miasteczka i roz­
bijając tam swe namioty. 

W tym roku postanowił grać 
„Fausta". Wszelkie trudności zo­
stały usunięte przez pomysłowego 
dyrektora. Ilość osób, występują­
cych w dramacie, skreślił do pię­
ciu, tekst spreparował, by go „u-
dostępnić" publiczności. Pozostawa 
ła jedna przeszkoda, jeden punkt 
sporny: warkocz Małgorzaty. 

Dyrektor twierdził, że artystka, 
której przypadło w udziale szczęś­
cie odgrywania roli Małgorzaty, 
powinna sprawić sobie na koszt 
własny warkocz. Artystka zaś. nie 
oceniając zaszczytu obejmowania 
roli po największych aktorach 
świała, twierdziła, ze warkocz 

Warsz wgfcje migawki sądowe 

„jest częścią kostiumu historycz-
ne«o", a wlec sprawienie go nate* 
ży do obowiązków dyrektora. 

Cale uroczystości goethowski« 
omal, ze nie wzięły w-łeb. Ale ar­
tystyczna natura aktorki jednak 
zwyciężyła, Oświadczyła dyrekto­
rowi, że kupuje warkocz na koszt 
własny. 

Upłynęło od owego sporu pot T9 
ku. Objazd teatru się skończył. I 
oto, przy końcowych obrachunkach 
wybuchnął pomiędzy aktorką a dy, 
rektorem ponownie spór o war* 
kocz. 

Artystka twierdziła, że tytko wy, 
łpżyła pieniądze, a dyrektor miał 
je zwrócić. Kupiła, coprawda, war 
kocz ..używany" za 3 marki 50 feJU. 
ale to też pieniądze i ona ich nie) 
daruje. Nie darowała tak dalece ż> 
pozwała dyrektora o warkocz do 
sadu pracy. Musiał zapłacić. 

Krwawy pojedynek 
z powodu zn eważenia nazwiska 

Ludzie nazwisk sobie nie wytierają.| — Co znaczy świnia, co? Ja się na-
Chyba w wyjątkowych wypadkach, to, zywam pani Wieprz! 
też istnieją tysiące obywateli niezado­
wolonych z tego spadku po przód. 
kach. 

Noszą oni nazwiska o brzmieniu nie-
przyzwoitem. nlezręcznem, śmiesznem 
lub niewygodnem. 

Do tej ostatniej kategorii należy po­
ważny kupiec z ul. Stawki p. Mojżesz. 
Nazywa się on w sposób utrudniający 

— Wieprz to jest pani mąż, s żon. 
od Wieprza naaywa się śwłnta! -* 
twierdził uparcie p. Kiperman. 

P. Wieprz uznał rozumowanie za lo­
giczne I przeszedł nad tern do porząd­
ku. Kiedy Jednak p. Dawid zaczepił 
na podwórku bawiące się tam młode 
pokolenie Wieprzaczków. wołając: 

— Cip - cip, maluś. maiuś, — irkł 
mu swobodne poruszanie się w towa-, „y^ym^ , s^^j „„ l a ^ T o ^ 
rzystwie, gdyż nazwisko Jego stanowi prowadzilo go przed kratki sądu grodł 
zarazem nazwę pewnego pożytecznego fcleWi 8 d l l e ^i<)6z?l honoru rodowej* 

zwierzęcia domowego. • n a z w i s k a ^ s i e tłumaczył: 
z którem żaden z ziomków p. Mojie 
sza nie chce mieć nic wspólnego. 

Co tu zresztą owijać w bawełnę — 
pan Mojżesz nazywa się 

poprosta Wieprz. 
Przykre konsekwencje tego faktu daj 

Ją się odczuwać specjalnie w dni świąt 

— Powiedzmy, Ja Jestem san hrs* 
bia Lubomirski, to co ja robie Jak sM 
kto idzie dotyczyć do moje rodowito 
nazwisko. Ja biere braulinga I wyżyw 
wam go na dueli. Z powodu się na» 
zywam Wieprz I nie mam pozwoleń]. 
na broń. to la uderzałem go z kijem, 

uroczystych, kiedy nawet przyjaciele,.^ jez nieba-rdzc 
unikają nieszczęśliwego kupca, witając go zaledwie zdaleka w sposób nastę 
pujący. 

— A giten tug,«panie Wu. Pan rozu­
miesz, że ja dziś nie mogę brać do ust 
pańskie nazwisko. 

Tak robią przyjaciele, a co dopiero 
mówić o wrogach. Ci wykorzystują 
to poprostu do osobistych celów. Do 
takich wrogów należał p. Dawid Ki­
perman, nazywający małżonkę pana 
Wieprza panią Świnią. 

Pan Kiperman nie mógł sie pogodzad 
z określeniem „niebardzo". Jakto nia 
bardzo, kiedy on był prawie konająca 
I cały dzień przeleżał w łóżku. Wieb 
kim głosem domagał' się dla p. Wie* 
prza przynajmniej 

4 lat ciężkiego więzienia. 
Jednak zadowomU się 10 zlotem! 

zwrotu kosztów leczenia i winę p. Wis* 
przowi darował. 

Wobec tego sprawę umorzono. 

RADJO WARSZAWSKIE 
CZWARTEK 

WARSZAWA, (Dfog. fali 1411.8 m.). 
11.58: Sygnał czasu. Hejnał z Krako 

'a. 
12.10: Ptyyr. 12.35: Koncert szkolny 

z FHhanmonH warsz. 
15.50: Płyty. 
16: „Przegiąd czasopism kobiecych". 

16.15: Lekcia Języka francuskiego. 
16J0: Płyty. 16.40: Odczyt „Kiedy się 
skończy kryzys?" 

IZi Płyty. 17.40: Ode** „Tmjwałktt 

„Chochola". 
18: Transmisja l kościoła OO. Prafc 

clszkanów w Krakowie Misterium Frssi 
oiszkanshicgo. 
i l9-^lltm?n "Wyspiański - plew. 
cą państwowości polskiej" — wyW. • 
R. Zrębowloz. * 

20: udycja, poświęcona uczczeniom 
mięci Wyspiańskiego- 20.45: Tl mu*. 
siazttUra „8.30" operetki Stolca 
„łPeppina". 

JŁ2S: Muzyta 

file:///Bombardo
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Czwartek 24 listopada 1932 r. 325 

Wiceminister skarbu, p. Stefan Starzyński, w Białymstoku 
Zainteresował się szczególnie stanem gospodarczym okręgu oraz akcje, egzekucyjną 

była się w izbie skarbowej pod 
przewodnictwem p. ministra Sta­
rzyńskiego konferencja na któ­
rej prezes izby, p. Bromberger, 

W dniu wczorajszym przybył 
do Białegostoku wiceminister 
skarbu, p. Stefan Starzyński, w 
towarzystwie szefa biura perso­
nalnego ministerstwa skarbu, p. 

vMarjana Węgrzynowskiego, i b. 
prezesa izby skarbowej w Bia­
łymstoku, p. Ferdynanda Swi-
talskiego. 

P. Minister Starzyński przy­
był do Białegostoku celem prze­
prowadzenia inspekcji izby skar­
bowej oraz podległych jej urzę­
dów w województwie białostoc­
kiem. Inspekcja ta pozostaje w 
związku z przeprowadzaną przez 
p. ministra Starzyńskiego gene­
ralne inspekcją władz skarbo­
wych pierwszej i drugiej instan­
cji, o czem w swoim czasie do­
nosiła prasa stołeczna i prowin­
cjonalna. 

P. min. Starzyński złożył wi-

Opieka nad psychicznie 
i nerwowo chorymi 

Samarytańska akcja względem 
bliźnich, niezdolnych do stano­
wienia o własnym losie, pozba­
wionych możności kierowania 
sobą, jakimi są psychicznie cho­
rzy, przyczynia się do zorgani­
zowanej samoobrony przed groź­
nymi wpływami na społeczeń­
stwo rozwoju chorób umysło­
wych. Zajęcie się losem tych, 
których układ nerwowy uległ 
w walce z życiem, szerzenie 
hygii-ny psychicznej, zapobie­
ganie chorobom psychicznym— 
są to główne zadania powsta­
łego białostockiego Towarzyst­
wa opieki nad psychicznie 
chorymi. 

Ogólne zebranie Towarzyst­
wa odbędzie się dnia 25 b. m. 
punktualnie o g. 7 min. 30 wieez. 
w sali posiedzeń rady miej­
skiej dla wyboru władz Towa­
rzystwa na podstawie zatwier­
dzonego statutu oraz dla usta­
lenia planu działalności na naj­
bliższą przyszłość. W imieniu 
założycieli Towarzystwa pp.: 
dr. Zygmunt Brodowicz, di. Sta­
nisław Deresz i dr. Czesław 
Karwowski zwracają się z proś­
bą do społeczeństwa o popar­
cie zamierzeń organizacji. 

zytę p. wojewodzie Zyndram-
Kościałkowskiemu, z którym 
odbył dłuższą konferencję. 

W godzinach wieczornych od-

Kalisz fonie w ciemnościach 
Solidarny strajk elektryczny 

Jak donoszą z Kalisza—roz­
począł się tam strajk abonen­
tów prądu elektrycznego i gazu. 
Pierwszy dzień strajku wypadł 
solidarnie. Wystawy sklepowe 
i mieszkania oświetlone były 
świecami lub lampami naftowe-
mi. Miasto tonęło w ciemnoś­
ciach, gdyż gazownia z niezna­

nych narazie przyczyn nie o-
Świetliła ulic. 

Strajk ma być zaostrzony ma-
sowem zgłaszaniem żądań o 
zdjęcie liczników i zwrot kaucji 
Żądania tego elektrownia ze 
względu na słabe finanse nie 
będzie mogła uwzględnić. 

oraz naczelnicy -wydziałów — 
złożyli sprawozdania o stanie 
agend powierzonych im działów. 
P. min. Starzyński szczególnie 
zainteresował się stanem gospo­
darczym okręgu oraz akcję egze­
kucyjną, a to w związkn z pod­
noszone mi na terenie wojewódz­
twa białostockiego zarzutami na 
działalność egzekucyjną. 

Po dwugodzinnej konferencji 
z naczelnikami wydziałów. — 
Irzej kierownicy miejscowych 
urzędów skarbowych informo­
wali p. min. Starzyńskiego ó 
stanie urzędów i stosunkach go­
spodarczych na terenie miasta 
i powiatu białostockiego 

(Reumatycy 
p § & g l łcterpiq/(ywfló&nern/(we 

oowlnnl we własnym Interesie wyr>róbowa< tabletki 
Togal TOBOI uśmierza boje. Nieszkodliwy dla serca. 
Żołądka I Innych organów. Spróbulde I orzekonal-
cle sle sami. lecz zadajcie we własnym htteraaie 

r- tylko oryslnatoyck tabletek Togat. 
Do nabycia we wszystkie* aotekacn. 

Spóźniona inicjatywa 
W jednem z pism tutejszych 

ukazał się artykulik, nawołu­
jący do powołania do życia 
„Międzyzwiązkowego komitetu 
konsumentów", w skład którego 

Sąd na miejscu pożaru magazynu „Ularranfu » 

W ramach toczącej się obec-' bramie stróżówce ktoś 
nie w sądzie okręgowym roz­
prawy o podpalenie magazynu 
„Warrantu"—wczoraj o godz. 
11 przed południem odbyła się 
na terenie posesji Nr. 12 przy 
ul. Kolejowej, gdzie znajdował 
się spalony magazyn „K", wy­
znaczona przez sąd wizja lo­
kalna. Na miejsce przybyli p.p. 
sędziowie: Kłopotowski, Nowo­
sielski i Olecki, p. prokurator 
Majewski, protokólantka p. Al-
chimowiczówna. oskarżyciel po­
siłkowy adw. Zywult, obrońcy 
adwokaci Czernichów, Zdro­
jewski i Ziemjlski oraz przed­
stawiciele prasy. Współwłaści­
cieli „Warrantu", oskarżonych 
Kugiela i Furmana, sprowadzo­
no z aresztu przy posterunku 
kolejowym, gdzie oczekiwali 
na wizję. 

Po zbadaniu planu sytuacyj­
nego posesji, którą zajmował 
„Warrant", sąd przystąpił do 
oględzin. Brama główna posesji 
została zamknięta, i wysłucha­
no wyjaśnień st. post. policji 
państw. Karpińskiego, który, 
pełniąc służbę przy dworcu ko­
lejowym od strony miasta, pierw­
szy spostrzegł buchające z okien 
magazynu kłęby dymu i pierw­
szy przybył na miejsce pożaru. 
Ponieważ brama wyjazdowa 
była zamknięta—zaczął się do­
bijać; w znajdującej się przy 

Komitet zjazdu rezerwistów 
dziękuje za okazane pomoc 

Komitet zjazdu delegatów 
Związku Rezerwistów w Bia­
łymstoku nadsyła nam—z pro­
śbą o opublikowanie następu­
jące podziękowanie: 

„W dniu 6 listopada b. r. pod 
przewodnictwem Pana Woje­
wody Białostockiego, odbył się 
IV-ty Ogólnopolski Zjazd Dele­
gatów Zw. Rezerwistów w Bia­
łymstoku. Część społeczeństwa 
miasta Białegostoku na pierw­
szy apel przychylnie ustosun­
kowała się do przyjęcia miłych 
gości z terenu Rzeczypospolitej. 

Wszystkim tym, którzy oka­
zali pomoc w pracy Komitetu 
Zjazdu Rezerwistów i tym, któ­
rzy zaofiarowali bezpłatne pry­
watne kwatery, środki loko­
mocji (samochody osobowe, 
autobusy i samochody ciężaro­
we) i pomogli do zakwatero­
wania delegatów grupowo i od­
działów zwartych przez dostar­
czenie zbiorowych kwater, sien­
ników, materaców, pościeli i 
słomy,—Komitet Zjazdu Rezer-
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GROSZY 

„APOLLO" N 
Dla, m ł o d z i e ż y 0Q 

d o z w o l o n e 
nu 4". §». •" , 10" 

Dziś nieodwołalnie 
. poraź ostatni 

Pierwsza polska komedia sportowa 

100 tlETRÓU 
(1IŁ0ŚCI 

W rolach (łownych: 
Pogorzelska. Dymsza, 

Tom, Lewiński. KallnOwna, 
Ankwlczowna. Cybulski 

o r « r CHÓR D A N A . 

wistów ma zaszczyt złożyć za 
pośrednictwem niniejszego pis­
ma serdeczne podziękowanie. 

Białystok, dnia 22.XI 1932 r. 
Komitet". 

• 
Samolot litewski 
na terytorium Polski 

Na terenie wsi Zabielę, poło­
żonej w odległości 6 kim. od 
Kolna, wylądował samolot litew­
ski z dwoma lotnikami. Dowie­
dziawszy się od wieśniaków, 
gdzie się znajdują, lotnicy na­
tychmiast wznieśli się w po­
wietrze i odlecieli w kierunku 
na Szczuczyn—Grajewo. 

Gigantyczny arcyfUrn wytwórni 
Metro Goldwyn Mayer 

TAJEMNICZA 

w rolach głównych 

JEAN 
HARLOW 
WALLACE 
BEERY 
LEWIS 
STONE 
CLARK 
GABLE 

Jutro w „APOLLO' 

Się po­
ruszał, a ponieważ bramy nie 
otwierano—zajrzał przez kraty 
bpamy i przez otwór w drzwiach 
stróżówki. W stróżówce paliło 
się światło, widział jakąś ko­
bietę. Gdy rzucił okiem na pod­
wórze—zauważył, że od strony 
składu, skąd wydobywał się 
dym, szedł wolno, krokiem 
zwykłym, jakiś człowiek. Po 
kilku minutach bramę otworzo­
no. Dym, z płonącego magazy­
nu rozchodził się na wszystkie 

strony i nagle buchnęły płomie­
nie. W tym momencie św. Kar­
piński spostrzegł mieszkającego 
w pobliżu magazynu osk. Fur­
mana, który krzyczał „gwałtu". 
Był bez marynarki i z obnażoną 
głową. 

W związku z temi zeznania­
mi wezwany do stawienia się 
na wizję św. Szewko, który peł­
nił obowiązki dozorcy w „War-
rancie" oświadczył, że św. Kar­
piński nie mógł nic widzieć 
przez otwór obserwacyjny w 

Poświęcenie świetlicy policyjnej 
W obecności p. wicewojewo­

dy Michałowskiego, p. wojewo­
dziny Kościałkowskiej, starosty 
powiatowego inż. Michałowskie­
go, starosty grodzkiego d-ra Ża­
ka, komendanta wojewódzkiego 
policji państw, insp. Łozińskie­
go, oficerów i szeregowych po­
licji oraz przedstawicieli społe­
czeństwa odbyło się onegdaj 
poświęcenie świetlicy policyj­
nej, urządzonej staraniem „Ro-

Zajście 
w kancelar|I paraf]alne) 

w Wasilkowie 
W kościele parafialnym w 

Wasilkowie miał się odbyć o-
negdaj wieczorem ślub. Ponie­
waż nowożeńcy nie załatwili 
formalności przedślubnych, ks. 
proboszcz Korń odmówił im u-
dzielenia go. Nastąpiła ostra 
wymiana zdań, podczas której 
ks. Korń, w przeświadczeniu, że 
nowożeńcy i towarzyszące im 
osoby są w stanie nietrzeźwym 
oraz, że chcą się nań rzucić — 
wystrzelił dwa razy z rewol­
weru na alarm. 

Zajście zlikwidowała policja. 

KRADZIEŻE 
— Ze sklepu Witkowskiego 

(Jurowiecka 24) nieznani spraw­
cy skradli wódek i artykułów 
spożywczych na sumę 265 zł. 

— Rebece Awerbuch (Piłsud­
skiego 44) skradziono ze schow­
ka w korytarzu konfitury war­
tości 50 zł. 

— Do. mieszkania Jana Jana­
sa (Dąbrowskiego 28) włamali 
się ubiegłej nocy podczas nie­
obecności domowników niezna­
ni sprawcy i zabrali futro męs­
kie, damskie i inną garderobę 
na sumę 4.520 zł. 

P O Ż A R 
We wsi Gromadzyń-Wykowo 

gm. Czerwone powstał w zabu­
dowaniach Stefana Dobrzyń­
skiego ogień, który szybko prze­
rzucił się na sąsiednie budyn­
ki gospodarcze ze zbiorami, na­
leżące do t r z e c h włościan. 
Wszystko to spłonęło. Akcja 
straży ogniowej ograniczyła się 
do przeciwdziałania dalszemu 
rozszerzaniu się pożaru. 
•O*" -łt 

Dyżury nocne aptek 
Diii pełnią dyżury apteki: 

Ajzensztadta Rynek Kościusz­
ki U i W. Hermanówskiego 
Warszawska 24. 
Nocne pogotowie lekarskie 

tel. 5-03 .Lina* Hacedek". 
ZoRtaid t a p i c o r a K i 

Stefana 6ABAŁY 
Białystok. oL Dąbrowskiego Nr. 2. 

dojazd autobusami A i B 
Poleca otomany, tapczany, fotele klu­
bowe, kozetki 1 materace, oraz na 
nadchodząc* świata przyjmuje gwiazd­

kowe umówienia w zakresie 
fapicentwa. 

Ceny przystępne. Wykonanie solidne. 

dżiny Policyjnej" i policji. 
Poświęcenia dokonał ks. Ska­

rżyński, poczem p. insp. Łoziń­
ski wygłosił dłuższe przemó­
wienie, w którem podziękował 
twórcom świetlicy za urządze­
nie tej placówki kulturalnej i 
zwrócił się z apelem do polic­
jantów, by umieli ją należycie 
wyzyskać dla odpoczynku, po 
służbie, i aby pogłębiali ową 
wiedzę i kulturę. 

Następnie p. wicewojewoda 
Micłiałowski w serdecznych 
słowach życzył zebranym polic­
jantom pomyślnego rozwoju ich 
świetlicy. Uroczystość zakoń­
czyła sięwspójnąherbatką. 

Przeprawa przez rzekę 
pasażerów pociągu 

Wobec konieczności zamknię­
cia mostu przez rzekę Zelwian-
kę, znajdującego się między 
stacjami Zelwa i Jeziornica, w 
dniu 26 b.m. pasażerowie pocią­
gów, zdążających szlakiem Woł-
kowysk — Baranowicze, będą 
zmuszeni przesiąść na st. Zel-
wie do autobusów, któremi bez­
płatnie dojadą do prowizorycz­
nego mostu na Zelwiance i tu­
taj przeprawią się na drugą 
stronę rzeki, gdzie będzie ocze­
kiwał na nich inny pociąg. 
Wszystko to sprawi, że pociągi 
krążyć będą z 75 minutowem 
opóźnieniem. * 

• 
Przejażdżka przypłacona 

życiem 
Korzystając z nieobecności 

rodziców, 13-letni Adam Wiski 
i 7-letni jego brat, Janek (wieś 
Szablak pod Łomżą) postanowili 
użyć przejażdżki. Zaprzęgli ko­
nie do wozu i ruszyli ' galopem 
przez wieś. Kierowane nie­
wprawną dłonią konie wywró­
ciły wóz, który przygniótł młod­
szego chłopca. Z pod szcząt­
ków wozu wydobyto zmasakro­
wane zwłoki. 

65OOOOOO 
PAK 

HO/ZONYCH 
wEUROPIE 
JEJT GWARANCJA 
ICH DOBROCI 

W 
Ż Ą D A J C I E WSZĘDZIE. 

Dr. B. Pines 
• O K U L I S T A 

powrdcH I wznowił przyjęcia 
chorych przychodzących i starych 

w lecznicy swej 
przy ul. Sienkiewicza 27. 

drzwiach stróżówki, gdyż otwór 
ten był zasłonięty. 

Następnie—na żądanie sądu 
—św. Karpiński wskazał miej­
sce, gdzie widział owego wol­
no idącego osobnika. Świadek 
stanął obok schodów żelaznych 
jednego z budynków, a na­
stępnie obliczył, że od tego 
miejsca do bramy jest 42 kroki. 

Dalej sąd udał się do lokalu 
biura celem stwierdzenia, gdzie 
znajdował się wówczas telefon, 
oraz zapoznał się z położeniem 
mieszkania, zajmowanego przez 
osk. Furmana. Furman wyjaśnił, 
że spostrzegł wydobywający się 
z magazynu „K" dym przez 
okno sypialni. 

Na prośbę osk. Kugiela sąd 
obejrzał sąsiadujący ze spalo­
nym magazynem . „K" skład, w 
którym — jako słabo zabezpie­
czonym przed kradzieżą — nie 
przechowywano bardziej war­
tościowych towarów. Zademon­
strowano następnie działalność 
hydrantów przeciwpożarowych, 
o których tyle mówiło się pod­
czas przewodu sądowego; dalej 
sąd zapoznał się z miejscem, 
gdzie stał spalony (obecnie od­
budowany) magazyn „K". W 
magazynie osk. Kugiel dawał 
wyjaśnienia co do urządzeń 
wewnętrznych przed pożarem, 
a więc rozkładu okien, drzwi 
i t. d. Ustalono ponadto i o-
bejrzano miejsce, gdzie znajdo­
wała się w swoim czasie szopa, 
skąd podczas pożaru wyprowa­
dzono konie. 

Następnie zmierzono odle­
głość torów kolejowych od spa­
lonego magazynu, przyczem osk. 
Kugiel zaznaczył, że odległość 
ta jest obecnie nieco większa 
(o kilkanaście centymetrów), 
niż w momencie pożaru. 

Sąd udał się bocznicą w kie­
runku sadzawki, skąd na 2 ty­
godnie przed pożarem wypom­
powano wodę. W tym momen­
cie nadeszła manewrująca lo­
komotywa z wagonem. Jak wia­
domo—podczas badania świad­
ków poruszono kwestję, czy 
przy buksowaniu wagonów sy­
pią się z komina lokomotywy 
iskry, od których mógł się za­
jąć magazyn „K". To też oczy 
wszystkich obecnych, a przede-
wszystkiem oskarżonych, zwró­
ciły się w tym kierunku. Iskry 
się nie posypały. 

Wkońcu sąd wyznaczył dal­
sze rozprawy na piątek, dn. 25 
b.m., o ile do tego dnia eksper­
ci—buchalterzy ukończą bada­
nie ksiąg „Warrantu". 

T e a t r „ P a l ą c e " 
Tiitr OlIulNi* Sann. Uoj, BiiloilKirtao 

pod dyrekcją Józefa Krokowskiego 
i Kazimierza Opalińskiego 

W czwartek 24-go listopada b. r. 
o godz. 8 min. 30 w. 

P. X. 33 
(p.t. IzpiifHtwi Uitlkiij Uijiy) 
Sztuka w 3 aktach, 10 obrazach 

Maksa Madisa i Roberta Boncarta. 
— Setlat o g r z a n a — 

Bilety ido nabycia w kasie teatru 
Szczegóły w afiszach 

Dr. J. WALEWSKI 
C h o r o b y wei»e»ryczi»e, 

• K o r n e i z n o c s o p l c ł o w * . 
rrajuji m i i pipAMi ri 4-ij i\ to| 

ni. Sienkiewicza 14 m. 3, Ul. M8 

Dr. H. Kacnelson 
Choroby wenerycino-słedrna 
Pnrytmule od godz. 9—l-e| 1 od A—7-e| 

BIAŁYSTOK, 
KMtftattl—o • ToUlon. t-W. 

wchodziliby przedstawiciele zw. 
stowarzyszeń i spółdzielni sfer 
pracowniczyeh, a któryby prze­
prowadził akcję o zniżkę cen 
artykułów pierwszej potrzeby. 
W związku . z tern -zaznaczyć 
należy, że inicjatywa ta jest 
nieco spóźniona. Oto przed sze­
ściu tygodniami powołany zo­
stał do życia „Związek Ochro­
ny Spożywców w Białymstoku", 
który w myśl projektu statutu, 
przesłanego władzom admini­
stracyjnym do zatwierdzenia, 
ma za zadanie organizację, 
względnie współdziałanie z or­
ganizacją i normalizacją zaopa­
trywania pracującej ludności 
m. Białegostoku i osiedli miej­
skich w pow. białostockim w 
artykuły pierwszej potrzeby, 
jako to: wszelkiego rodzaju żyw­
ność oraz wodę, środki opało­
we (mineralne, roślinne) oraz 
oświetleniowe (nafta, gaz, elek­
tryczność i in.), jakoteż współ­
działanie w ustalaniu normal­
nych cen za te produkty, odpo­
wiednio do kosztów produkcji 
oraz nabywczej siły .spożyw­
ców. 

W skład komitetu organiza­
cyjnego wchodzą przedstawi­
ciele dwudziestu kilku organi-
zacyi gospodarczych, zawodo­
wych (urzędniczych i pracowni­
czych) na terenie Białegostoku. 
Z chwilą zalegalizowania Zwią­
zek ochrony spożywców przej­
mie z rąk ogólnozwiązkowego 
komitetu do walki o tańsze 
światło elektryczne dalszą akcję 
o obniżkę ceny prądu w Bia­
łymstoku. 

P.X. 33 w „Palące" 
Teatr objazdowy samorządów 

woj. białostockiego daje dziś, 
dn. 24 b. ni., w sali „Pałace" 
głośną sensacyjną sztukę w 3-ch 
aktach 10-ciu obrazach A. Ma­
disa i R.Boncarda p.t.„P.X.33" 
(Szpiegostwo wielkiej wojny) 
w reż. T. Woławskiego z pp: 
Z. Usterbowską, dyr. J. Kro­
kowskim, dyr. K. -Opalińskim, 
T. Woławskim, St. Smoczyń­
skim, Fr. Boyem i Wł. Pietru-
szyńskim w rolach głównych 
oraz z pp: W. Parniewską, M. 
Hlonskówną, A. Czaplińskim, 
E. Dąbrowskim, W. Czyżew­
skim, J. Małgonewskim. 

Sztuka ukaże się w nowej, 
nader ciekawej oprawie deko­
racyjnej, projektowanej i wyko­
nanej przez p. St. Grabczyka. 

Napisana przez 2-ch ajentów 
wywiadu angielskiego i fran­
cuskiego, sztuka „P.X. 33" od­
słania tajniki międzynarodowe­
go szpiegostwa wielkiej wojny. 
Obecnie choć wojna dawno mi­
nęła, w wielu krajach, a' m. in. 
i w Polsce, rozsnute są sieci 
szpiegowskie wrogich państw 
ościennych, warto więc zoba­
czyć „P.X.33", aby zapoznać 
się z metodami tej „roboty" 

„P.X.33" grana z olbrzymiem 
powodzeniem na wszystkich 
scenach zarówno polskich, jak 
i zagranicznych, oczekiwać więc 
można, że i w Białymstoku 
spotkać się z dużem zaintere-

I sowaniem publiczności. 
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Sto metrów miłości 
. M O D E R N " f"«Hrt • •••z 5 % 

Dźwiękowy dramat miłosny 

PRÓBA MIŁOŚCI 
W roli główn. MIRIAM HOPKINS 

N A S C E N I E 
WYSTĘPY ARTYSTÓW 

B M domu dosprze 
• dania. Cena przy­
stępna. S z o s a 

Wschodnia 93, Bia­
łek. 
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